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Pafcitur in vivis livor post fata quiefcit 


Podła zawiść w czernieniu cnoty upor- 
czywa 

Dopiero po iey śmierci fpoczynku uży- 
wa, 


A iak wieczyftem trwaniem wybuiale 
drzewo, 

Cmi krzaki i zagłufza coby owoc niofły; 

Tak złość cnocie zdradnemi uwłacza 
rzemiofły. 


X. B. W. 


MCI PANIE 


koi fie WMPan , bez wat- 


pienia, że człowiek wcale Go nie- 
znaiący, przefyła mu prawdy oftre; i 
ze Cudzoziemiec, broni, przeciwko 
W MPanu , włafnego Jego“ Monarchy. 
Ale podziwienie WMPana więkfze 
iefzcze będzie, gdy fie dowiefz ; ze 
nie mam fzczęścia znania tego do- 
broczynnego KRoLA ; Ze nie tylko ża» 
dne mnie z nim nie łączą wdzięczno= 
ści związki; ale przeciwnie, mogłbym 
Jemu, nieiakim fpofobem , przypifać 
A ij 
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tlum niefzczęść : ktorych okropne fko- 
iarzenie , dotąd iefzcze krwawe łzy z 
oczow moich wycifka. Prawda jeft, 
że Monarcha tęn, niewinną tylko o. 
nych był przyczyną , i że Mu, nawet 
po dziś dzień , fa niewiadome. Ztąd 
to ieft: że Dufza moia, nigdy fig nie- 


dopuści tey niefprawiedliwości , aby 


naymnieyfzy żal ku niemu wydać mia- 
la. Z drugiey ftrony, niefzczęścia 
moie, z wielu miar, drogiemi dla mnie 
bydź powinny, ponieważ im winienem 
flodka tę pociechę : że mogę Wielkie- 
mu ,Monarfze , oddać “hold gek drogi 
moiemu fęrcu ; to ieft hołd ufzano- 
wania i naywzgłędnieyfzego fzacun- 
ku, ktorym ku Niemu przejęty ie- 
fem. 

Filozof, ezłowiek: rozumny, ktore- 
mu wiadomo : że mgdry»ièft Obywa- 
telem |wizyftkich Kraiows ktory fobie 
ma za flodke powinność wielbić wfzy- 
ftkie Cnoty ; ktory ludziom poprzyfiągł 
przyiaan; ktorego ferce prawe, broni 
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wfzyftkich niefprawiedliwie obwinio: 
nych ; Filozof, nie zadziwi fię, tak iak 
WMPan , na moy poftępek ; ale fie 
zdumi nie ochybnie: ze w Kroleftwie 
oświeconym i uobyczaionym , mag: 
duie fię Obywatel, tak fobie i włafney 
Oyczyznie nieprzyiazny : że, do popie: 
rania Jey fławy, aż Cudzoziemca po- 
rufza; zdumienie iego tym więkfże 
będzie, ze ten Obywatel, żyie pod 
Panowaniem Monarchy, ktory nie ście 
ga zemftą Potwarcow, ale raczey na 
ich fzczęście pracuie, i ktory im przes 
pufzcza w ten czas, kiedy mu nie zby- 
wa na mocy ukarania onych; pod Pa- 
nowaniem Monarchy; ktorego dobro- 
czynność i ludzkość , powinny umie- 
ścić, w fzeregu naywiekfzych: Kro- 
low. 

Mowię w fzeregu Naywiegk/zych 
Krolow; bo ze wfzyftkich cnot , kta- 
re znakomitym Monarche uczynić mo- 
gą, fama tylko ludzkość , fama tafka- 


wość , może mu naywiękfzy uczynić 


zafzczyt; bo ona go tylko zbliza( ie 
żeli mi wolno użyć tego wyrazu ) do 
Iftoty Naywyżfzey ; ktora nigdy. nie- 
zmienna w dobroci 3 zawfze litości 
pełna; z ubolewaniem fpogląda na na- 
fze błędy, i odpufzcza nam bezuftan- 
ne zniewagi. 


Nie ieft mitayno: ze Monarcha tak 
nienagannych poftępkow, iakich ieft 
Monarcha WPana, niczego , do ufpra- 
wiedliwienia fwego, nie potrzebuie , 
procz włafnych czynow. Ale i to 
wiem także : iz z hańbą i na niefzczę- 
ście rodząiu»ludzkiego , nie trudno o 
owych ludzi twardych , grożnych , 
ufzczy pliwych: , ludzi” przypaloney 
żołci : ktorych pofępne oko ; nigdy 
inaczey rzeczy nie widzi , tylko pod 
fyra(zliwą i rażącą ich podeyrzliwości, 
poftawą.  Niefprawiedliwi przez zby. 
tek Mizantropii , nieuwaźni w fądze< 


miu przez nałog , a niekiedy nawet 
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złośliwi przez charakter, (a) fq albo 
tak ciemni : że nayiaśnieyfzych dowo- 
dow doftrzedz niemogą ; alba tak u= 
porczywi : że fię żadną miarą nie chcą 
poddać ich rzeczywifłości, w ten czas 
nawet ; kiedy bywaią przymufzeni ; 
oczy na ich światło otworzyć. Co 
mowie, bezboźni ei Kaziciele , śmiee 
ią nawet, zuchwałym krokiem, wftepo- 
wać na naywyżfze tronu ftopnie , bez- 
czelność, fwoię pofuwaią az do chę: 


A e 


(a) Rzadko kiedy człowiek charakte- 
rem dobrego odwaxy ‘fig na obiawie» 
nie wad. ludzi fobie podobnych, z 
ktoremi fam nieuchronnie. uczestni- 
kować mufi w podziale. krewkości 
natury; złego to zaw/xe ferca przy- 
miot publicznemi pifmami gtofic cu- 
Jze zArożności , iak pięknie powie- 
dział POPE. 


O cómbien de Cenfeurs conduits par 


le caprice 
-Seroient fans jugement, s'ils ćtoient 


fans malice, 
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ci ftanowienia fię Sędziami Monarchy; 
ktoregoby iedynie fzanować powinni% 
fzperaią bezwftydnie w naygłębfzych 
zakątkach dufzy iego, ufiłuią wywros 
żyć taiemne pobudki iego poftępkow, 
nie końcem fławienia onych , gdy fą 
fprawiedliwe ; ani końcem wymowie- 
nia, ieżeli chybiły fprawiedliwości , 
lub mniey oftrożnie dopełnione były ; 
ale w zamiarze ich czernienia, cho- 


ciażby im fie nawet naychwalebniey- 


fzemi pokazały. Nie wftydzą fie na- 
wet iawnie powfławać przeciwko te- 
mu Monarfze, i krzywdzić Go podle; 
aby, Go podać nienawiści , aby zafiać 
hiezgode'w Jegó Pańfiwach,i aby w 
nich rozplemić zawiązki, nifzczącego 
wfzyftko Fanatyzmu. . Dla takich ia 
łudzi, ieżeli fię ktorzy w tym Krole- 
wftwie znayduią , przéznaczam ni- 
nieyfze pifmo moies: Nie ieftem ani 
tak zuchwały, ani tak płochy, abym 
WPanu śmiał wytknąć Klafle, w kta- 
rey fię umieścić powinieneś, a tym 
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bardziey, abym mu miał wyżnaczyć 


doftoyność, ktorą ci w niey trzymać 
przyftoi. Bądź Wan dzifiay włafnym 
fwym Sędzią, fam na fiebie day wy- 
rok; nie czekaiąc; aż mu go Publi- 
‘eznosé napifze. 

Przeczuwam ia, że WPan nie za- 
niechafz uderzyć wfzyftkiemi fwemi 
pocifkamina wolność mego pifania. Ale 
przeto, ani zdania mego , ani moich 
poftępkow, nie ódmiienię, Powiedzia- 
łem iuz WPanu, pówtarzam muiefzeze, 
gotow nawet ieftem powiedzieć w o- 
bec całemu światn: Hafłem moim ief 
owa dewiza Milorda: Walpóol , yari 
que fentio, Mowie wolno , wolniey 
iefzcze pifżę ; a lubom De rodził w 
Krain, gdzie dla oftróżności , obcina- 
ią fkrzydełka Pifarzom , aby zbyt wy- 
foko nie latali; zawfże iednak ftofo- 
wałem do fiebie ową piękną maxyme 
Cicérona ( Queft: Tufe: ) Jeżeli laby 
iegles, i feel? cię prześtrafzaią kawady,, 
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ustap z placu. Zeie mafz odwagę t 
czuiefz fie na fiłach , daway odpor. 
Mogłbym W MPanu, na wfzyftkie gło- 
wne punkta obwinienia, ktore przeciw- 
ko fwemu Monarfze zanofifz , odpowie- 
dzieć fpofobem pełnym zwycięz- 
twa ; gdybym Go odmalował takim , 
iakim Go widzą wfzyftkie dufze czu- 
łe, 1 iakim ieft rzeczywiście. Ale 
i w ninieyfzym liście, i w tych kto- 
re po nim naftąpić mogą , będę miał 
tyle okoliczności pociagnienia. zary- 
fow, zdolnych do ocechowania i u- 
fprawiedliwienia Go z WPana zarzu- 
tow; iżbym był przymufzony, powta- 
rzać myśli moie częfto, gdybym ie, tu 
wfzyftkie chciał zgromadzić. O cno- 
tliwy i dobroczynny Krolu! ktorego 
fzczęśliwe przymioty z podziwieniem 
wielbię, i ktorego cnot pragnąłbym 


naśladować ; racz przebaczyć śmia- 


łości, z ktorą fię zabieram, i te, ! 
tamte opifywać.  Przynaymniey, do- 
ftrzeżefz W.K M, że wfzyftkie farby, 
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ktoremi Go maluię , czerpałem w pięk= 


ney Dufzy Jego ; tudzież : że ieżeli 
fobie pozwalam fądzić Doftoyność 
Tronu ,'w zdaniu moim, nie poydę za 
niewiernemi iey wzorami, ktore ry- 
fowały fanatyzm i njenawiść , ale ra- 
czey za przewodnictwem czynow W. 
K. M, ktore fą poddane wzrokowi Ca- 
łego świata. 

Lecz wnyidźmy w ofhowę rzeczy. 
Nie wahafz fie WPan zarzucać Mos 
narfze fwoiemu, w kilku mieyfcach 
liftu , iż przy tych wfzyftkich okaza- 
łych talentach, ktore w nim wielbią, 
nie ma talentu rządzenia : nawet zda- 
iefz fie WPan podfuwać, i mowifz 
dofyć iawnie , że Ten Monarcha: nie 
rodził fię do Tronu, i że przeto nie- 
ma ani przymiotow, ani doświadczenia, 
ktore fą potrzebne do ziednania fobie 
na nim fzacunku i flawy. Mogłbym 
korzyftnie rozciągnąć fie tutay, nad 
nierozfądnością tey maxymy, ktorą 
fie WPan zdaiefz przytaczać za por 
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wfzechną ; to ieft: że ten tylko czło: 
wiek może bydz godnym nofzenia Ko- 
rony, ktoregó los urodzeniem chciał 
oznaczyć do otrzymania oney. Mogt- 
bym WPanu pokazać iey śmiefzność, 
nadewfzyftko względem Panftwa , za- 
fzczyconego. drogim Prawem wybie; 
rania fobie Rządcy; w ktorymby, po: 
dług niey, nikt nie powinien bydź 
zdatnym do krolowania ; ponieważ bio- 
rąc ściśle rzeczy, nikt fię w nim nie 
rodzi z nieomylnym przeznaczeniem 
do tey Godności ; a iednak we nm le: 
czemy wielu Krolow, ktorzy. obowiąz= 
kow władzy. naywyz{zey, dopetnili da- 
leko lepiey, niż owi, co'ią otrzymali 
prawem urodzenia. Mogibym nako- 
niec użyć wła(nych flow WPana, i 
niemi dowieść mu wfzyftkich nieprzy- 
zwoitości konftytucyi Rządu, wolny 


Monarchy wybor zoftawiaiacey przy 
Narodzie; Konftytucyi : ktorą , aż 


nadto oczywifta fprzecznomownością, 


przekładafz nad wfzyfikie kfztałty 
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fprawowania Pańftw, lubo fam zdaiefz 
fię znać dofkonalę wfzyftkie iey nie- 
beśpieczeńftwa. Ale o tym wfzyftkim 
mowiłem w wielu innych pifmach, i 

iak mniemam, wyftawiłem wfzyftkie 
moie zdania w tak doftateczney roz- 
ległości: iż nie widzę żadney potrze- 
by, ponawianiaich w tym pifmie, Je- 


dynie za tym nałegać będę całemi fi- 


łami, na fałfzywość wniofku, ktory 


wypada z WPana maxym: A zatym 
niezdolny iest do Rządu. 

I iakże ! toż WPan mniemafz, że 
Cnoty Krolewfkie , nie moga fie gdzie- 
indziey rodzić , tylko przy ftopniach 
Tronu ? że nie rofną tylko w cieniu 
powagi? i ze, z wyłączeniem wfzy- 
ftkich , zachowane fa tedynie, dla {zeze~ 
śliwego śmiertelnika: dla ktarego ber- 
ło ieft niby maiątkiem dziedzicznym? 
Błądzifz WPan, nie Korona to , nie, 
ale charakter, grunt dufzy daie te 
wfzyftkie cnoty ; iak powiedział rozə 
fądnie ieden z Panegiryftow Sixtufa V. 
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Monarcha Polfki, ieft dzifiay nowym 
tey prawdy swiadectwem. Nie po- 
trzebował, otrzymania tey Korony, do 
nauczenia ‘fie: tak ią nofić przyftoi. 
Smiem mowić, z zupełnym zaufaniem, 
ze wprzod był hrolem przez fwoie 
cnoty, niżeli Go nim głofy wafze mia- 
nowały. Natura uprzedziła los, ktory 
w wfzyftkich innych Kraiach robi Kro- 
low; a przeznaczając Go do panowa- 
nia, udzieliła Mu, zaraz od kolebki, 
wfzyftkich przymiotów; ktore Go mo- 
gły uczynić zdolnym do pofiadania 
Tronu. Jakoż, ani WPan wątpiy o 
tym , gdyby Mu , Fortuna niefprawie- 
aliwa, odmowiła była doftoyności kto- 
rey ieft tak godnym; w ktorymkol- 
wiek bądź umiefzczony ftanie , zë: 
wzeby wyżfzy był nad innych: 

Bo w refzcie , mow WPan śmiało, 


coż możefz zarzucić temu Monarfze? 


Rozfądna Polityka; baczność ścifła : 


aby, w naylżeyfzey nawet okoliczno: 
ści, nieuwłoczyć ftanowi (wemu ; fzcze- 
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rość i otwartość w poftepowaniti ; rze- 
telność w wfzyftkich krokach; te fą 
iedyne intrygi , ktorych używa ze- 
wnątrz.... obyozaie nienaganne, przy» 
kłady cnot , uftawiczne dobrodziey- 


ftwa; fą iedyną Jego bronią , ktorey 


używa w łonie Pańftwa fwego , na do- 
pełnienie fwey zemfty nad potwarca- 
mi, ina uniżenie fwych nieprzyiacioł. 
Będąc Krolem , przez naturę fwey Po- 
wagi, nie chce bydź winien panowa- 
nia fwego, tylko miłości poddanych ; 
ktorych iet Oycem; in fzacunkowi O- 
bywatelow, ktorych ieft przyiacielem. 
Roztrząśniy WP: wfzyftkie Jego uczyn- 
ki, ale ie roztrzasniy okiem poddanego 
pełnego wiary, podday ie WP: nawet, 
ieżeli chcefz , pod doświadczenie nay- 
ściśleyfzego rozbioru, a poznafz pra- 
wdę tego wfzyftkiego co mówię: Zo- 
baczyfz WPan: Ze prawie wfzyftko, 
co tylko ieft dobrego w Kroleftwie, 
ieft owocem mądrych praw Jego ; zó- 
baczyfz WPan, że to Onwfzyftko twa- 
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rzył i wydofkonalit; zobaczyfz WPan: 
że wfzyftkie dzieła z rąk Jego wyfzłe, 
nofzą .cechę iego dobroczynności , i 
oddaig, zaene świadectwo, czuyney Jes 
go fprawiedliwości. Jego to pieczo- 
łowitości fkutek: że lud obudzony z 
fnu letargicznego , ktory watt wizy- 
ftkie iego zmyfly, coraz więkfzey na- 
bywa dzielności, i zaczyna czuć by- 
tność fwoią. MRoztropność Jego:, po- 
tworzyła pełne fawy dofteieńftwa ; 


aby zniewoliła zafluge do wyprowa- 


dźenia fię z cieniow; i taż roztropność 
broni : aby tych-doftoienftw nie przy- 
włafzczała fobie, ani ambicya, ani 
względność. Podług Jego rady i przy= 
kładu, Młodź fpofobiona do cnoty, 
nabywa wfzyftkich talentow , ktore 
mogą Obywatela uczynić godnym 
fwoiey Qyczyzny, i ufpafobić go do 
iey ufług. On dzielnością łagodności 
i łąfkawości fwoiey, przywiodł, w o- 
bręby powinności , owych łudzi proź» 
nych; ktorzy zafzezyt fwoy, na nige 
podle- 
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podległości zakładali; tym fpofobem 
oduczył ich owey niczym nienagiętey 
krnąbrności ; ktora fie lęka wfzelkie* 
go cienia praw, i ktora fię oburza na 
wfzelki rodzay iarzma. Roztropna i 
mężna ftałość umyfłu Jego, oddaliła 
od Tronu owe Dufze podłe i. prze- 
dayne: ktore częfto , Ç nie maiąc in. 
ney zalety procz doftoyności , ktorą 
kaziły; albo bogactwa; ktorych na złe 
używały, nie wahały fie, ) złotem obs 
ciążywizy dłonie , kupczyć o pierwfze 
Urzędy Korony ; ktore fie nie wywyż= 
Tzały tylko dzielnością famey podło= 
ści ,i nie różniły fie od refzty (wych 
wfpotobywatelow tylko tém: że mos 
gły bezkarniey i śmieley wykraczać. 
On to wtrącił w kał zapomnienia, z 
ktorego byli wyfzli, owych obmiers 
złych Poborcow; prawdziwe piiawki 
nędznego ludu, zarazy fzczęśliwości ` 
publiczney, ktorzy zdradzali Kray, zaa 
miaft oddawania mu ufługi „i ktorzy cies 
imiężyli Narod, nadymaige fie czczą 


"et rs Jol 


powinnością ; przynofzenia mu ul- 
gi. Jego to prawica , furowa gdy te- 


go potrzeba , zgruchotała haniebne 


okowy , okute od tych defpotow 


niżfzych , ktorzy famą tylko bezczel- 
nością fwoią i łafką utudzonego’ pod- 
ftępami Monarchy, zaftawiali fię zło- 
rzeczeniu ludu « zrażonego niefpra- 
wiedliwemi Zdzierftwy. Nakoniec Jego 
to gorliwości, Jego dzielności'czynney 
j“ Jego niezmordowaney pracy ieft 
dziełem; ze Kray rozumniey rządzo- 
hy, nabiera nieznacznie hartu i fta- 
fotei, iakowych przedtym nigdy nie- 
znał; za pośrzednictwem Jego pieczo- 
łowitości, zaczyna ciefzy¢ fie fpokoy- 
froscia , ktorey dawna Konftytucya , 
czyniła mu zawfze nadzieie, ale od 
ktorey niezgoda oddalała go nieprzer- 
wanie. 

o Peraz.pytam fie WPana, co ieft zrzo* 
diem tych wfzyftkich odmian, kto- 
rych fkutki fzezęśliwe fam czuiefz Z 


Ra iakiey zafadzie wfpierała fie ta re: 
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forma niefpodziana , ktora nieiakim 


{pofobem zmieniła poftać Kroleftwa ? 


Pokazałem WPanu to zrzodło, odkry- 
łem zafadę. Zrzodłem tym, ieft wy- 
foki Geniufz Wafzego Krola; Do- 
kładność zamiarow Jego, ftałość i 
męztwo Jego Dufzy, oraz fzczęśliwa 
w charakterze fpreżyftość: ktora umie, 
podług potrzeby, władać okoliczno- 
ściami albo im uftępować. Gruntem na 
ktorym wfparł to przedfięwzięcie zba- 
wienne ieft miłość OQyczyzny, ktora 
ferce Jego zagrzewa, a ktorey pło- 
mien ftarat fie rozniecić w fercach 
wfzyftkich wfpoł - Obywatelow ; To 
pragnienie chwały, ktore powinno bydź 
niby dufzą Rzeczypofpolitey, a kto- 
rem natchnął wfzyftko co go otacza $ 
ta żądza dobra powfzechnego, ktoremu 
ftale poświęcał zyfki ofobifte , chcąc 
przykładem-fwoich zachęcić wfzyftkie 
Stany Kroleftwa , do czynienia podo- 
bnych ofiar; to nakoniec  fprawiedli- 


wize i rozfądnieyfae wyobrażenie wol- 
B ij 
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ności , prawdziwey owey wolności , 
ktorą ambicyatakczęfto brała za iedno 
z rozwiozłością , aktora prawie zawfze 
burzyła fzczęście Pańftwa , zamiaft fu- 
ženia mu zanafadę ftałą i nienarufzoną 
podporę. 

Tak ieft MPanie , ieżeli Jego Wfpoł- 
Obywatelie widzą nad fwemi głowami 
jaśnieiącą iutrzeńkę fzczęśliwości, kto- 
rey tylko dotąd czczą marę poftrze- 
gali; niekomu innemu tylko Monar- 
fze fwemu winni to ziawienie. Winni 
go temu, że Krolten, prawdziwie g TOs 
dny rządzić Wami, po wyżey doftey- 
ności fwoiey fzukał rzetelney chwa- 
ły, i przekonał fię: że ią w tym tyl- 
ko znaleść moze, do uczynić zdoła 
na wzroft flawy fwego Narodu; i po- 
mnożenie fzczęścia fwych poddanych; 
że woli polepfzać dzierzawy berła 
fwego mądremi Uftawami, niżeli gra- 
nice ich rożfzerzać polityką tchnącą 
zdradą, lub zaborami niefprawiedli- 


wemi; że wizelka ambicyą fwoią o: 


granicza wydofkonaleniem kunfztow 2 
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nauk, ktorym winien część flawy Teo, 
ley ; nadaniem więkfzey dzielności 
handlowi, ktory bogąci Narod; pole- 
pfzeniem i rozkrzewieniem rolnictwa, 
ktore pomnaża doftatki i nadaniem 
Panftwu Praw łagodnieyfzych , oraz 
powfzechniey pożytecznych ; że w 
całey rozległości Pańftwa fwego czy- 
ni wfzyftko dobre , ktore uczynić w 
Jego ieft mocy, a wykoczenia wfzy- 
ftko złe , ktoremu fie oprzeć zdoła. 

Z tym wizyftkim, temu Monarfze, 
ktorego when na Tron ftał fie Epoka 


nowey i trwalfzey Wafzey exyften- 
cyi, temu mowie Monarfze , śmiefz 
WPan zarzucać wady, ktore fię iefzcze 


popełniają w tylu częściach Admini- 
ftracyi, pomimo Jego czułą trofkliwość 
i gorliwość niedorownaną ; na Niego 
zwalafz nierząd panuiący między Na- 
rodem, a ktorego prawie zawfze, fa- 
mi iefteście fprawcami; Jemu przy» 
pifuiefz zmowy i fpifki , ktore czę- 
fto fame gruntowne zafady mocarftwa 
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ftrzqfaig, a ktore wy fami nayfkorzey 


uzbraiacie ; niedoftatek Skarbu, kto- 
ry zbytek kofztowny Dworu dwoch Au- 
guftow wycienczyłp rzed Jego Panowa- 
niem ; nakoniec wydatki rownie zby- 
teczne iak niepotrzebne , gdy On tym 
ezafem , odmawia fobie częftokroć 
nawet naynieuchronnieyfzych. Nie 
wftydzifz fię WPan czynić Go winnym 
wizyftkich niefzczęść , ktore was tra- 
pią, a ktorych ezęftokroć on fam ftał 
fie ofiarą. Odmawiafz Mu WPan hał. 
du pochwał, do ktorego ma tak liczne 
prawa, wynikaiące z tylu dobra: ktore 
Zrobił ; łamiąc mężnie: zawady ota- 
czaiące Go ze wfzech Dron. Wyfta- 
wiafz Go WPan iako płonnego Dzi- 
wicieła nieśmiertelnego Sobiefkiego , 
iako prożnego Panegiryftę, ktoremu 
fchodzi na fiłach naśladowania czczo- 
nego od fiebie wzoru. Daley nawet 
poftępuiefz.  Pytafz Go fię tonem 
fronii czy fię fpodziewa , temi dro- 


bremi dziełami Adminiftracy: ( na 
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ktorych dopełnieniu podług mniema- 
nia WPana przeftaie) zafłużyć fobie 
na wyftawienie pofągu , obok | pofa- 
gu zwycięzcy: Turkow.| Tak ieft, Mei 
Panie, iuz Sraniszaw: Avausr zafłu= 
żył fabie na ten pofąg , ktorego Mu 
przeczy dumna WPana zawiść: zaflu- 
żył na niego tak fprawiedliwie ;, tak 
ten nie lękliwy Woiownik, ktony, man 
wiąc» prawdę , więcey fier przyczynił 
do fławy, iak do ufźczęśliwienia Pol. 
Ti + Ai nawet $miem' mowić bez),be- 
iazni,. jako mowić mogę bez podchleb+ 
Daa: gdyby Narodidego i wiek w 
ktorym żyiemy, zdółał bydź tak zaśle- 
pionym „© “tak niefprawiedliwym iaki 
W Pan's potomność nieznaiaca ducha 
ftronmości', zemściłaby Be za tę znie” 
wagę ,a miefzkańcy obcych. Narodow. 
nadgrodziliby Jego“ pamiątce , nieflu- 
fzne i haniebne zapomnienie Rodaków: 
Wdzięczność , ktora mu inz powyfta- 


wiała Ołtarze w wfzyftkich fercach , 


kierować będzie , ani wątpieymy o 
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tym piorem wymownego Hiftoryka 
przeznaczonego do opifanią Jego pa- 


nowania, i zapifze Go wieczney fla- 
wie w Dzieiach Narodow. Imie Jego, 
fłużyć będzie w nich, za przeciw-wa- 
ge Imieniowi Wielkiego Kazimierza, 
co mowię * [mie STANISŁAWA Auen, 
STA, umiefzczone będzie w tych Xie- 
gach, o bok wfzyftkich Monarchow 
dobroczynnych,ktorzy przenofili głofy 
wolne Narodu ufzczęsliwionego fwe- 
mi dobrodzieyftwy, nad wymufzone o- 
krzyki ludu przeftrafzonego fzczękiem 
zaborniczey, broni. 

Prawda ieft, ani przeczę, że, Ten 
Monarcha , nie wiawit fie, iefzcze 
żadnym z owych czynow nienawift- 
nych , ktore, podług opacznego wzros 
ku WPana, fame tylko zdolne fą. poło 
Żyć cechę fławy, na imieniu wielkiego 
człowieka. Ale nędzny. i ftokroc nie- 
fzezęśliwy ow zaslepiony Entuzyafta, 
daiacy Imię Bohatyra Zwycięzfcy 
dzikiemu, ktory fie fat biczem i pos 
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gromem Narodow!ale daleko tedzniey- 
fzy i niefzczęśliwfzy iefzcze nad niego 
Obywatel dumny: ktory temu tylko 
użycza {wego uwielbienia i fzacunku, 


co iedna niefzczęście Jemu podobnych, 
i ktory, za prawdziwą chwałe , bierze 
przybyfzową wielkość zarobioną krwią 
ludzką „i utrzymywaną okrucieńftwem. 
Ze wfzyftkich Monarchow, ktorzy fie 
czynią z dobrey woli narzędziami kle- 
fki fwoich poddanych , niema żadnego, 
ktoryby im pewnie więcey fzkodził, i 
ktoryby ich okropnieyfzych nięfzczęść 
nabawiał , iak owi Zaborcy: ktorym 
nigdy nie zbywa na pozorze brania fie 
do oręża , ktorzy nie inne zoftawuią 
ślady fwego przechodu , tylko mogi- 
ły ofiar wyrzniętych na zafycenie fwey 
ambicyi,i ktorzy puftofzą ziemię,mia- 
fto ciefzenia iey, w nieuchronnych na~ 
turze dolegliwościach. Otworz WPan 
Telemaka, ten wytwor zdrowey mo- 
ralności i mądrości prawdziwey ; czy- 
tay WPan w nim piękną odpowiedź, 
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ktorą młody Syn Uliffeffa date na trze- 
cie zapytanie Minofa : to ieft ktory 
z Monarchow godzien "przełożenia, 
czyli Krol fpokoyny czyli Krok iedy- 
nie tóczeniem  boiów: zatrudniony 2 
Przypatrz De Wan God iak powa: 
bnemi kolorami małuie panowanie ła+ 
godne i fpokoyne pierwfzego ; przy- 
pomniey fobie przeciwnie , iak“ ob- 
mierzłych farb użył, ona wyrażenie 
zamiefzek , zwad , niefzczęść , ktore 
miotaią bez przeftanku mocarftwem 
drugiego,a pod ow czas,byleś tylko nie- 
chciał łączyć do przefądu, uporu nayza~ 
cięt(zego , zgodzilz fie ze mną, Że w 
Kroleftwie', nadewfzyftko . tak ofta- 
bionym iak tuteyfze , darem nayfmu- 
tnieyfzym, ktoryby mogł Bog zefłać 
niefzczesliwym poddanym , byłby dar 
Krola Zaborcy. 


Bez wątpienia, niebespiecznym , a 


iednak pofpolitym wielu ludziom ieft 
@ 


błędem , mniema¢: Ze woiownik nie- 


lękliwy , fzczęśliwy . Zaborca , go- 
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"dnieyfzy ieft rządu, niż Monarcha Poli- 
tyk i Filozof. Ci ktorzy w Krolu fame 
tylko okazałe i.łofkotliwe lubią cno- 
ty; ktorym fama tylko chwała przy- 
wiązana do zaborow fmakuie; prze- 
kładać będą pierwfzego, i podług fwe- 
go układu fprawiedliwie poftąpią. Ale 
ci, ktorzy w Monarfze upatruią o- 
wych fzczęśliwych przymiotow, kto- 
re powinny ftanowić zafadę iego 
charakteru; ktorzy po nim żądaią cnot 
ludzkości, miłości porządku, żądzy 
fzczęśliwości powfzechney, talentu 
roztropnego rządzenia, ci mowię przy- 
znaią pierwfzeńftwo drugiemu; bo w 
nim rzeczywiście znaydą owe drogie 
talenta, ktore rzucaią niewzrufzone 
zafady fzczęścia Narodu tudzkiego. 
W famey rzeczy, Zaborca, nie wiele 
maiący zdatności de zatrudnienia fię 
miernemi celami , lub biorąc ie za nie- 
godne fiebie, zafadza fwoią chwałę 


na knowaniu rozległych zamiarow 1 


na kombinowaniu gornych przedfie- 
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wziec. Ale pod ow czas, gdy pobudza 
do gry fprężyny niezawilfze; nie u- 
mie zfłąpić w fzczegolności ; pofpo- 
lite przypadki nikną mu z wzroku, a 
przecię, te to pofpolite przypadki , 
zazwyczay wyrokuią o ipokoyności 
i fzczęściu Narodu. Z drugiey ftro- 
ny, Zaborca, iako każdy inny, ogra- 
niczony ieft w fwey mocy. Geniufz 
iego może płodzić nayrozlegleyfze 


zamyfły ; ale częfta zbywa Mu na fpo- 


fobach właściwych do ułatwienia wy- 
konania onych. . Pod ow czas, dufza 
Jego ugina fię pod fiłą zamiarow zbyt 
wyniefionych ; co mowie ? może na- 
wet upaść, w zamachu naypiękniey- 
fzych fwoich przedfieęwzięć ; a pod 
ow ¢zas,ta zachodzi roźnica pomiędzy 
nim,a owym Monarchą umiarkowanym, 
ktoregoś z razu brał za człowieka po- 
fpolitego : ze ten „w okolicznościach 
nawet nayoftatecznieyfzych , znaydu- 
ie (w fwym umyśle wyzfzym nad 
wfzyftkie przyftepy zdumienia ;.i w 
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ftałości ferca niepodległey zadnemu 
wzrufzeniu ) fpofoby, może Rabe, ale 
pożyteczne ; ktore, dladrobności fwo- 
iey, ufzły oka wielkomyślnego woio- 
wnika , ktory za naymnieyfzym nachy- 
leniem fie ku przepaści, ginie bez wizel- 
kiego ratunku. 


Dodam iefzcze iednę uwage, a uwage 


wielkiey wagi. Tóieft, ze Zabórca, 
prawie nigdy nie umie wybierać przy- 
zwoicie ludzi na fwoich namieftńików, 
ktorzyby w potrzebie , mogli mieyfce 
iego zaftąpić na łonie Pańftwa, pod 
ów czas: gdy Go od Tronu, niepo- 
fkromiona chęć woyny oddala. A ies 
dnak przymiot ten ieft z liczby przy- 
miotow naypotrzebnieyfżych człowie- 
kowi przeznaczonemu do Rządu. Bo 
nie mogąc wizyttkiego fam prżez fie 
robi¢, ani wfżędzie bydź obecnym; 
popełniać mufi nieuchronnie wiele błę- 
dow, ieżeli nie ma Miniftrow ‘dos 
świadczonych , ktorzyby i ż nim, 4 
za niego myśleć mogli. 
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Monarcha fpokoyny,i umiarkowany 
rzadko kiedy wpada w takowe omył- 
ki. Umie on, w zakątku fwego, Ga- 
binetu porufzać wfzyftkie fprężyny 
nayzawilfzey polityki , on fam niemi 
kieruie , on fam uftanawia ich fkutki. 
Wyżfzy nad przy padki i nad innych 
ludzi, waży na iedneyże wadze i oko- 
liczności i talenta, umie ie razem 
pogodzić , umie ftofować ie pożyte= 
cznie i do czafu i do mieyfca ; wfzy- 
fikie intereffa Pańftwa , kupią fie ra- 
zem w oczach Jego,i ftawaią Mu przed 


umyfłem w widoku iedynym. Sądzi 


o _nich*nie narażaiąc fie nigdy na nie: 
beśpieczeńftwo błędu: bo wfzyftkie 
ocenia; i przez wzgląd na ich przy- 
mioty fzczegolne, i przez wzgląd na 
ogolne ftofunki , ktore ie na wzaiem 
wiążą i kombinuią. Z rowną korzy- 
ścią zawiera pokoy i woynę prowa- 
dzi: bo oko Jego przenikliwe , odkry- 
wa w przyfzłości chwilę ftałą, w kto- 


rey powinien robi¢ tamto, a przyfta- 
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wać na drugie.» Gokolwiek pizedfie- 
bierze, wie wcześnie, iakie będą wy- 
padki Jego czynności, bo ie wprzod 
ułożył z tak dokładną precyzyą , doia- 
kiey fpofobnebyły. Jeżeli nakazuie ia- 
kie obroty woienne , iuż przey śzał: ias 
ka ie uwieńczy pomyślność. «Na ko: 
niec, gdy ieft przymufzony zdaąć.czyn= 
ność fwoią, na Generałow lub +Mini- 
ftrow , może lie fpuścić na ich 'prar 
ce, bo im podał układ całey..roboty, 
nie wchodząc nawet z niemi w;tłuma- 
ezenie Jego ofnowy. Może ich fobie 
famym zoftawić ; i w ten czas ; to tyl- 
ko uczynią , co on uftanowil; a.mnie- 
maiąc: że za fwemi idą wyobrażenia- 
mi, na krok nieodeydą od Jego za- 
myfłow ;. tak-'nie: żawodnie fądzi o 
ludziach ! tak dofkonały ieft w wy- 
borze! 

Mogłbym WPanu przytoczyć przy- 
kład kilku dawnych Polfkich :Krolow : 


ktorzy przy tey; dzielności czynney i 


wrzącey, na.ktorą lie zdaiefz zapatry- 
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wać iak na iedyny, a przynajmniey 
naypotrzebnieyfzy przymiot Monar- 
fze, wpadli w naywiękfze zdrożności, 
znifzczyli Pańftwo , ftawili Rzeczpo- 
fpolitą na dwa cale od brzegu prze- 
paści,i taką fobie famym wyrządzili 
krzywdę, iak fwym poddanym. Wi- 
dziatbys WPan przeciwnie innych, 
ktorzy niewychodząc z fwego Ga- 
binetu , Pańftwo fwoie uczynili kwi- 
tnącym, a lud fzczęsliwym ; ktorzy 
częfto widzieli zwycięztwo ftawaiące 
pod fwemi Chorągwiami, lubo fię ni- 
gdy, fami zfiebie , do woyny nie brali, 
i ktorzy zakończyli na ziednaniu To: 
bie fzacunku fafiadow, na wmowienit 
w nich boiaźni; tak iak zaczęli, od 


pozyfkania miłości i czci fwego Na- 


rodu. 

Ztąd wnies WPan, Mci Panie, że 
Krolroztropny,więcey znayduie srzod- 
kow w fwoim umyśle, niż naynielg- 
kliwfzy Woiownik w pogromney Tops 
jey prawicy; Ze August więcey uczy? 

nit 
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nit przyfługi Mocarftwu Rzymfkiemu, 
iwiecey przyłożył fie do Jego fzczę- 
ścia rownie iak flawy; przez mądrą 
politykę fwego fpokoynego w refzcie 
rządu, niż przez mordy, wściekłości io- 
kracienftwa Tryumwiratu: że co za tym 
idzie , lepiey ieft bydź, iak Wafz Monara 
cha, Oycem fwych poddanych „lepiey 
ieft : łagodzić; kfztałcić i dofkonalić ich 
obyczaie , czynić ich mocnemi oraz za- 
beśpieczać im byt dobry; pomnażać ich 
doftatki ; fam nawet ich fpoczynek, o- 
bracać w pożytek; niż ścigać wzo- 
: rem ALEXANDRA prozny cień chwały; 
niż porzucać , iak on czynił, fwoie 
Kraie: aby inne woiować ; niż ogoła- 
cać Pańftwo fwoie z ludzi: aby fię 
domieścić dzikiey rozkofzy wytępia- 


nia Narodow ; niż gnębić i ubożyć 
fwych poddanych : aby potym, mar- 
notrawić i rozprafzać Skarby Mocarftw 


obeych ; niż nakoniec piątnować chwa- 

te fwoią dziétami woiennemi, ktore 

wfzędzie rozfiewaią fmutne zawiązki 
C 
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okropności i zburzenia. W refzcię 
chwała przybyfzowa, chwała udzia- 
Jana kunfztem- zaboyczym , mimo 
wizelkiego blafku, 1 wizelkiey iafkrą 
wości {woiey, tak jeft obmierzła Na: 
rodowi ludzkiemu, ktoremu nayfroż- 
fyych przyfparza niefzczęść ; iż żadną 
miarą, trwać długo niemoże. 

A do tego, fkądże WMPan wnofifz; 
iż na tym,tak drogim w oczach WPana 
przymiocie, zbywa rzeczywiście Pol: 
fkiemu Monarfze ? — Nie pokazał 
go, rzeczefz WPan, w żadney dotąd 
okoliczności. = Powiedz  raczey, 
jefzcze dotąd, ani mocy, ani fpo- 
fobu nie miał, wyciągnienia z niego 
korzyści , iakiey użyczyć moze; a 
nadto jeft mądry, nadto roztropny ; a: 
by Be miał zdobić okazałością iego W 


tych przypadkach, w ktorych czuie, 
żeby fię ftał fzkodliwym. Gdy burzli- 
wy, peten popędliwości, i famemi mor- 
dami Woyny oddychaiący Karor XII. 
przedzierał fię aż do Kopenhagi, cheg 
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FRYDERYKA do haniebnego pokoiu przy: 
mufić ; gdy puftofzył Roffyą , do kto- 
rey żadnego nie miał prawa ; gdy na- 
wet wpadał w głąb Polfki: końeem 
złożenia z Tronu Krola, ktorego ng 
nim Polityka ofadziła; i końcem wci. 
śnienia Korony Waizey, na głowę Xią. 
Żecia : ktorego okoliczności do niey 
przeznaczały, a ktorego ofobifte cno. 
ty, czyniły Jey godnym ; gdy zbroy- 
ną ręką zdobywał koron, ktore po- 
tym na los rozdawał ; KAROL miaf 
pod ow czas blizko ośmdziefiąt ty- 
fiecy Żołnierza bitnego , zatwardzo- 
nego i zahartowanego w trudach, przy: 
zwyczaionego do bitwy, i prawie za- 
wfze pewnego zwycięztwa. Zaifte , 
maiąc w ręku tak dzielne śrzodki, 
można bezkarnie napadać ną Kraie i 
brać ie zaborem, nadewfzyftko: gdy 
iefzcze w Nafzym fa dziedzictwie ku- 
fry, ktore długa ofzczędność wyłado- 
wała złotem. Lecz pytam fie WPana 
dzifieyfzy Krol Polfki , zaaydowąłże 
C ij 
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De kiedy w tak korzyftnym przypad- 
ku? Miatze kiedy pod reką fwoią , 
choć ieden, z tych srzodkow rownie 
niezawodnych iak dzielnych ? — Mo- 
wifz WPan, że nie tylko żadnego dla 
Polfki nie uczynił zaboru, ale nawet 
podziałowi Pańftwa fwego nie zapo- 
biegł — Eh! MPanie! pogodź De na 
chwilę z fzczerością ; czemże fie miał 
zaftawić  więcey iak milionowemu 
woyfku: ktoreby niechybnie, za nay- 
mnieyfzym oporem, uzbroił był, prze- 
ciwko Niemu ow okropny, dla Polfki, 
Tryumwirat, owa ftrafzliwa Liga; ktora 
fobie mogła wfzyftkiego bezkarnie po- 
zwalać:ponieważ fame zamiefzki i roz- 
terki, od lat blizko piąciu rozdziera- 
iące łono Wafzey Rzeczypofpolitey, 
ftawały fię pozorną wymowką , i co- 
dziennie rzeczywiściey wzmacniały 
iey fiły 2 Sam ieden, bez wiparcia, 


nie umocowany iefzcze na Tronie, ie- 


dynie cień władzy maiący ; wyfta. 
wiony, w każdą chwilę, na niebespie- 
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czeńftwo padnienia ofiarą fanatyzmu i 
nienawiści ; iakZeby śmiał oprzeć fie 
niefprawiedliwym pretenfyom trzech 
Dworow, ktore, żeużyię wyrazu Pana 
de //oltaire, mocne o tym miały fta- 
ranie, aby błahe i fłabe prawa, po- 
przeć licznym i filnym Woytkiem. 
Jakiezby mu śrzodki, iakie wfparcie 
pozoftało, gdyby, pod pozoręm nie- 
wczefnego oporu ,( ktorego okoliczno 
ści nie radziły, a Stan Kroleftwa opła- 
kany, doświadczać nawet nie pozwalał ) 
ogołocił fię był z Protekcyi Cefarzo- 
wey Roflyifkiey, Protekcyi wprawdzie 
dwoyznaczney ; lecz do ktorey pofzu- 
kiwania,wfzyftkie Go przynaglały oko- 
liczności; ile gdy widział : iż wfzel- 
kie fpofoby : ktoremi, Narod fwoy, 
chciał domieścić ftanu obeycia fie bez 
niey; zatrute nieufnością , i chytrym 
tłumaczeniem Rodakow, nikły bez po- 
żytecznie. 

Powiedziałem: ze go wfzyftkie o» 
koliczności do tego kroku przymufza- 
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dy, i nic niepowiedziałem nadto. Nie: 
nfność Narodu , nie chcącego widzieć 
pawdziwych pobudek poftępkow fwo- 
jego Krola; ofobifte zawasnienia pier- 
wfzych Panow Kroleftwa, ułudzonych 
zdradliwemi podeysciami malkonten- 
tow; Intrygi dowodźców partyi , kto- 
zeg zamiary fwoiey ambicyi ; a bog 
dayby tylko ambicyi! pokrywali za- 
Bong publicznego intereflu; Kabały: 
ktore kupiły, rozprafzały ; iednoczy- 
ły i rozdwaiały koleyno tych mniema- 
nych Patryotow , tych fałfzywie gor- 
liwych obrońców wolności ; nierządy: 
ktore koniecznemi mufiaty bydź fkut- 
kami wyżey namienionych przyczyn ; 
Ogromna liczba Prozelitów ; których 
fobie duch ftrońności uiąć potrafił , 


pod ów czas: kiedy dobrą fprawę nie 


mal każdy opufzczeniń i zaniedbaniu 
póruczał; śmiałość , z którą fanatyzm 
tyfzyftko zagarniał, wfzyftko chłonął, 

wfzyftko zafycekiu fwey słupiey: 
losci poświęcał ; Ogień niezgody, 
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zapalony po wfzyftkich Prowińcyach; 
Podańie granic fa tüp obcego żoł: 
nierftwa, tówrńą żądzą zdobyczy, iak 
wyłewuktwiPolfkiey, pałaiącego. Za: 
boyfiwa, pófkrypcye , ktore fle zda> 
wała tpoówaźniać przewaga iedney 
partyi had drugą; a ktorych Magiftra- 
tura przédayna, nie wftydziła fie fwe- 
mi wyrókaimi poświęcać ; gwałtowrić 
ńiebeśpieczeńftwa , w ktorych fie ten 
dobróczyńny Motarcha , fain widział 
tyle tdzy, wstzod owych dni róże 
terkow i źdmięfzańia; tak ieft: ta 
wfżyftko ; przyniewalało Go; do gie: 
śnieńiia , pod dumnemi i chciwemi żaż 
myfłami Dworów wfzpołfzarpiących; 
i dó ukrywania fwych chęci, aż do zaż 
taiońego w przyfźłości ezafu; w kto- 
rym, pomyślnieyfze okoliczności, wy 
kondé Mu pożźwolą to, 6 cò fie pod 
ów czas, ani pokufić rozfądnie nić 
mogł. 

Nad to, ieżeli ten podział tak cięż- 
ko WPanu na fercu leży., czemuzes 
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przedtym tego nie czynił, co’ dzis 
robifz ? Czemuś wymowy fwoiey, 
ktora fię teraz ftała niepożyteczną, 
nieużył do natchnięcia fwoich w(fpoł- 
obywatelow patryotyzmem, ktory cię 
zapala? czemuście wfzyfcy nie zie- 
dnoczyli fit fwoich , na uprzedzenie 
tego niefzczęścia, lub na zatamowanie 
iego wylewu; dla czegoz ftaneliscie 
ńiemi w obecności owego zuchwałe- 
go Miniftra, ktory był nie wiernym tłu- 
maczem fwoiey famowładczyny $ dla 
czegożeście dopuścili, aby frogie za» 
dawał ciofy nayświętf(zym wafzym 
prawom ; aby gwałcił , fwa przekupno- 
ścią, wafze fwobody, i aby bezczelnie 
odzierał powagę Tronu na Seymie: 
ktory zgromadziła intryga a przemoc 
wfpierała; na Seymie : na ktorym ten 
Monarcha, zagrzany Szlachetnym En- 
tuzyazmem ; lubo fie widział zaciśnio- 
nym więkfzą przeciwnikow liczbą, 
śmiał fię opierać z tą odważną ftało- 


ścią, ktorey tylko cnota użycza ; na 


D 
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ktorym poprzyfiągł , iż dopokąd tylko 
w Nim tchu życia ftanie , bądź na Tro- 
nie, bądź w doli proftego Obywatela, 
wylać gotow będzie oftatnią kroplę 
krwi, na obronę praw i zafzczytow 
fwego Narodu , na utrzymanie doftoy- 
ności Korony; czemużeście, nie brali 
w podział gorliwości Jego, czemuście 
nie popierali fzlachetnych Jego zamy- 
flow ? czemuście, w ten czas, nie za- 
palili fie tym ogniem marfowym, kto- 
rym WPan teraz z głębi zakątka, 
lubo niepożytecznie , fieiefz po pi- 
fmach złorzeczących , w ktorych Po- 
twarz, wycifka iadowitą żołć fwoię. 
Wiem dobrze o tym: ze Alexie- 
wicz oparł fię niefprawiedliwym za- 
myfłom Krola Szwedzkiego ; ktory 
wkraczaiąc prawie aż w srzodek Pańftw 
Mofkiewfkich , kufił fie o przyłącze- 
nie nowych Prowincyi do tych. ktore 
fobie dawniey Przodkowie iego przy- 
włafzczyli. Lecz Alexiewicz nie miał 


żadney przyczyny ofzczędzania fwego 
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wfpołzapaśnika. Z dnigiey ftrony, 
mogł ftawić przeciwko niemu tyleż 


lub więcey woyfka, rownie nielęklić 


wego, równie ćwiczofiego; mniey po- 
dobio- przyzwyczaionego do żwycię: 
Dä, ale rownie zdolnego do prżecią: 
gnićnia go na drugą Brong : Obydway 
Bohatyrowie w fwóim gatunku, oby- 
dway. flieżawiśli od niczego w iedyno- 
władztwie Pańftwa , rowne mieli fity 
do walezénia; fama tylko, kazdego 
z nich roztropność , fama waleczność, 
pówiiiny były wyfokować o lofie bro: 
ni. Jakoż koleyno bywali zwyciężca- 
mi i zwyciezonemi. Z tym wizyft- 
kim, po zrownaniu wfpolhych by- 
dwom niefzczęść , korzyść ang: 
ła na ftronie Czara: bo tylko odpor- 
fig prowadził woyńę; bo nie wycho- 
dził Woyfkiem za granice Pańftwa fwo- 
iego. A widok oycżyftkich progow 
wyftawionych na łap moznego nie 
przyjaciela, tudzież potrzeba ofłonie- 
Ria włości fwoich od nifżczącey bro» 
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ni ftrafzliwego napaftnika , wzfiieca W 
Narodzie broniącym fie meztwo , kto- 
tego mieć nić moze nayzaciekley{zy 
napaftnik 

Lecz, gdyby nawet Monarcha WPana, 
nie mogł, inną drogą, doyść do zafłuże- 
nia fobie hołdu fzacunku i ufzanowa- 
nia, ( ktorego Mu WPanniefprawiedli= 
wie i uporczywie odmawiafz , ) tylko 
drogą boiu ; iakąż mafz przyczynę, 
jaki powod fądzeńia, że ich nie ieft 
godnym ? Widziatzes WPan kiedy, 
aby oczywiście odrzucał pory zape- 
wnienią fobie tey fławy, tey wzięto: 
$ci dwoyznaczney ? a nawet, takie 
pory, takie okoliczności , naWinęłyż 
Ma fie kiedy? nakonieć , miałże , do 
tych czas , aby na chwilę iedńię, moc 
ściągnieńnia i naprowadzenia onych, 
podłag fwey woli? Jeżeli zaś, dla 
tego tylko zachowywał pokoy: iż 
niemiał fpofobti prowadzenia Woyńy, 
a prowadzenia iey korzyftnie; eftat- 
fiey niefprawiedliwości ieft dziełem : 
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Jego, w tey mierze, bezczynność, na- 
zywać lękliwością , i zapatrywać fię 
jako na (kutek małości umyfłu , nato: 
co iet owocem roztropności nay- 
mędrfzey i nayrozfądnieyfzey Poli- 
tyki. 

Z drugiey ftrony, czyliż dla dania 
dowodow biegłości w fztuce woiowa- 
nia, powinniśmy fię poruczać na o- 
ślep lofowi boiu? Wilhelm III. Krol 
Angielfki, ow Monarcha , na ktorego 
fię wfzyfcy ludzie zapatrnią , iako na 
wielkiego człowieka , a wfzyfcy Mo- 
narchowie iako na Wielkiego Krola ; 
Wilhelm, rządził Hollandyą, a nie 
wziął iey zaborem, ani ią podbił. W 
wielkiey Brytanii , dziedziczył tak 
wielką moc , tak wielką Powage: ia- 
Ke żaden przed nim panuiący nie 
znał ; a na ow czas, iefzcze zadney 
nieprowadził woyny. Bali go fię wfzy- 
fcy fąfiedzi, lubo z żadnym nie wcho- 


dził w doświadczenie fiły; ftał fię du- 


fzą Obrad: wfzyftkich Dworow : Euro- 
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peyfkich , Arbitrem wfzyftkich Jedy- 
nowładzcaw, a w ten czas, nie zadzi- 
wił iefzcze światu żadnym z owych 
dzieł pelnych łofkotu i blafku , ktore 
edyby WPaną wierzono, fame tylko 
wyrokuią o mnieyfzey lub więkfzey 
świetności imienia, o mnieyfzey lub 
więkfzey fławie Bohatyra. ` Jakimże 
tedy fpofobem , rzeczony Monarcha, 
mogł fobie zabeśpieczyć kredyt tak 
znakomity ? Jakim cudem, powaga ie- 
go tak raptownie i tak dzielnie 'wzro- 
fla? O to, że fpofob ktorym ofiadł 
na Tronie ; nie”maiąc do niego Ża- 
dnego prawa: ŻE fztuka , ktorą fię na 
nim umiał utrzymywać ; właśnie na 
złość tylu związkow fkleionym przeci- 
wko niemu : że nakoniec fzacunek , do 
ktorego famych fwoich nieprzyiacioł 
przymufil; obwiefzczały w nim, zaraz 
od witepu, wyżfze wfzelkiego rodza- 
iu talenta. Poftępki Jego , w krotce dó- 
wiodły Europie : że fię nie zawiodła 
fa powziętem o nim mniemaniu. Dziel- 
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na i pie mal pełna życia czynność, ktos 
rq rozlał po wfzyftkich częściach Ad: 
miniftracyi omdlewaiącey przed Jego 
panowaniem ; polityka obrotna, ale da- 
leka od krokow zdradliwych; ktorą u- 
miał nie tylko bronić i ofzczędzać 
fwych intereflow, ale nadto, kombino- 
wać ie korzyftnie z intereffami mo- 
carftw fąfiedzkich; rozfądny krok wfzy- 
ftkich iego fpraw, ktore za pierwfzym 
oka rzutem, famą tylko zdawały fie 
tchnąć proftotą ; wfzyftko to, odkry- 
wało dokładność i wielkosć Jego za: 
miarow ; wfzyftko dodawało nowey 
świetności fzczęśliwym Jego umyflu, 
charakteru, i dufzy pnzymiotom ,(przy- 
miotom , ktorych mniemana nawet u- 
zurpacya Tronu , zatrzeć nie zdołała ) 
zgoła, wfzyftko dowodziło : że był 
wielkim człowiekiem, i że mufiał bydź 
wielkim Bohatyrem. Jąkoż ufprawie- 
dliwił w czafie ten podchlebny o fobie 
domyf. Woiowat , a wśrzod nayupor- 
czywfzego boiu, pokazał be rownie 
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doświadczonym w obrotach Woyfko- 


wych, jak nielękliwym w niebespie- 


czeńftwie. Jednak, mimo tak oczywi- 


Ze ftey zręczności, nie miał powodzen 
ftałych ; a nawet częfto doświadczał 
okropnych zwrotow fzczęścia. Z tym 
wfzyftkim zawfze uchodził, za nay- 
ftrafzliwfzego , w wiekach terazniey- 
fzych ,woiownika; bo dokładność wzro- 
ku, roztropność ordynanfow, porzą- 


dek przygotowań, ktore czynił na dzień 
potyczki; przytomność umyfłą w nay- 
więkfzym ogniufprawy; fztnka nawet, 
y kterą pofiadał, wyciągania korzyści z 
famego niefzcześcią; obwiefzczała, w 
A Ofobie Jego człowieka , zroflego i 
| | zeftarzałego w tey nifzczącey wfzyft- 
) || koipuftofzacey świat, ale potrzebney, 
r l umieiętności. W famey rzeczy, cze: 
Ą ftokroć pomyślność broni, zawifla od 
okoliczności ; a lubo, śrzędki użyte , 
będą nayfzczęśliwfze , nayniezawod- 
nieyfze; iefzcze uftanowienie pomy» 
lnych fkutkow, nie iet w mocy na- 
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fzey. Ta tylko naypięknieyfza He: 
głemu Woiownikowi pozoftaie ko- 
rzyść : iż byle fię tylko godnym wy- 
graney uczynił,chociaż Mu Fortuna nie- 
fprawiedliwa, wydrze z rąk zwycięz- 
two, nie zdoła iednak zatrzeć chwały, 
na ktorą zafłużył. Jakoż, nie wygra- 
na, ale rozrządzenie potyczki, powin- 
no bydź nafzym prawidłem, w fądze- 
niu o talentach i wielkości tego , kto- 


ryią ftacza. Król za tym Poliki, kto- 


ry na łonie pokoiu utrzymywanego 
naygłębfzą Polityką , odnawia, w pas 
mięci nafzey, przykład Wilhelma III. 
godzień ze wfzech miar, aby nieco 
zatrzymać fię w wyrokowaniu: czyli 
Go rownie zdoła naśladować wśrzod 
okropności boiu. Aby zaczekać na owe 
okoliczności; ktore Mu nadarzą czas 
woiowania wzorem Angielfkiego Mo- 
narchy, to ieft: woiowania tym fpo» 
fobem , iżby fobie mogł rozfądnie 
tyle obiecywać korzyści z boiu, ile 
by ich potrzeba, do zagładzenia w pa 
mięci ` 
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mięci ludu, klefk nieuchronnie "z nje- 
go wynikaiących. 

Chcefzże WPan mocnieyfzego iefz= 
cze przykładu? Doftawia Go WPanu 
Kray nierownie dla niego intereffo- 
wnieyfzy, ile w bliżfzym fąfiedztwie, 
iw więkfzych związkach z Polfką , zo- 
ftaiący. Gdy Piotr I, przebiegał wizy- 
fikie Kroleftwa Europy, końcem pod- 
ftrzegania ich zwyczaiow i obyczaiow, 
końcem przeniknienia fię duchem ich 
Prawodawftwa, i końcem wyciągnienia 
ztąd zafad polityki proftey, Admini- 
firacyi mądrey, i rządu ugruntowanego 
na rozumie; gdy pod pozorną pofłacią 
proftoty, uczył fie z rowną goracoscig 
zadzy, i umieiętności naywyżfzych i 
naypofpolitfzych kunfztow: kombinu- 
iąc ie na wzaiem tak, aby fobie zo- 
bopolney użyczały pomocy ; gdy roz- 
ważaiąc w cichościi ćnoty i wyftępki 
cudzoziemcow z ktoremi Żył , goto- 
wał wcześnie f(pofoby rownie Tore 


iak fkuteczne , poprawienia bezprae 
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wiow. fzkodliwych i przefądow dzie 


kich : ktore na ten czas upodlały Mo- 


carftwo Jego ; gdy ża powrotem do 
Pańftw fwoich, poświęcił, całkowitych 
lat o na użycie drogich wiadomości 
ktorych nabył w pod rożach; gdy ie 
fobie wziął za narzędzie do wykrze- 
fania fwego Narodu, tudzież do ufpo- 
fobienia go do fzczęścia i fławy; gdy 
włafnemi rękami pracował około kun- 
fztow, ktore wniofł wśrzod grubego 
Narodu: aby poddanych , włafnym 
przykładem , do dofkonalenia onych 
zachęcił; gdy budował miafta, zakła- 
dał rękodzielnie ;'kuł obfzerne drogi w 
całey rozległości Mocarftwa ; wfkrze- 
fzał Akademie, i ftawiał Teatra ; gdy 
nakoniec, w wfzyftkich fwoich Pro- 
wincyach tworzył pożyteczne zakła- 
dy, ktore Imię lego uczyniły drogim 
ludzkości , i ktore Rufinow przekfztał- 
ciły w oświecony Narod Połnocny ;—w 
tym wfzyftkim nie nie robił; coby Mu 
powinno było wyfłłużyć tytuł Bohatyra: 
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podług wyobrażenia, ktore fie WPu: po- 
dobało przywiązać do tego wyrazu; ż 
tym wfzyftkim , iuz mu go wfzyftkie 
dawały Narody; a nawet wiek w kto- 
rym żył, uprzedził potomność i weze- 
śnie nazwał go Wielkim ` Jakoż za: 
fiużył nato za pierwfzym krókiem, kto- 
rym wftąpił w (zranki tego trudnego 
niezmiernie , ale pełnego chluby i 
chwały boiówifka. 

W krotce dowiodł, że godzien był 
tego tytułu , mierząc broń fwoią z 
bronią Alexandra połnocnego , owego 
burzliwego i zagorzałego Karola XIT. 
Aby fie odważyć na walcżenie z tak 
wielkim nieprzyiaciélem, potrzeba by- 
ło bydź Rycerzem i wiecey iefzcze. 
Prawda , że nie wfzyftkie lego zamy- 
fly były fzezęśliwe. © Ale przynay- 
mniey te, ktore pomyślność uwień- 
czyła, ziednały Mu chwałę ,ktora trwać 
będzie zarowno, z światem. Co fię 
zaś tycze wypraw Jego nayniepomyśl- 
nieyfzych , miał iedyny talent, wycią- 

ARD 
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gania znich więkfzych od famego zwy- 
ciezcy korzyści. Nad to, fkończył na 
tym, ze dofzedł zamierzonego od fie- 
bie krefu: zwyciężył Monarchę Szwe- 
dzkiego , odzyfkał zabrane Prowincye, 
wfpołzapaśnika fwego tak ofłabił , iż 
powtornie niemogł na niego napadać; 
i wfzedł fpokoynie do Panftw fwoich» 
ktore mu były winne cnoty, boga- 
ctwa, i fzczęśliwość fwoię. 

Monarcha wafz, na wzor Alexie- 
wicza, inz po całym Panftwie roz- 
poftarł cnoty dobroczynności i ludzko- 
ści, ktore fą właściwym gruntem i 
nayżacnieyfzą zafadą Jego charakteru. 
Już Wam dał tyfiączne dowody fwey 
ku Narodowi miłości , fwey. gorliwo- 
ści o iego intereffa , tudzież. chęci, 
ktorą zawfze pałał, uczynienia fzczę- 
śliwym Narod, maigcy w fercu Jego 
Qycowfkim, zakład naywyborniey{zey 


pomyślności. Już Jego Mądrość , Je- 


go polityka, obwieściły fię całemu Na- 
rodowi, pod tyfiącem rozmaitych po- 
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ftaci. Każdy dzień panowania Jego 
znaczony był od początku , nowemi 
coraz świadectwy Jego roztropności, 
i dokładności w zamiarach ; rzadko po- 
dobno między wami znaydzie fię ktory 
Obywatel , ktoremu by fię łafkawe tego 
Pana pobłażenie , uczuć kilkakrotnie nie 
dało, w nayrzeczywiftfzych fkutkach. 
A więc, zaczekay WMPan , iakom wy- 
zey powiedziat , owey chwili, w któ- 
rey po rozpoftarciu, w naypomyśl- 
nieyfzych fkutkach, przymiotow wiel. 
kiego człowieka ; przezornego, i mimo 
fpokoyność fwoią, mężnego Monar- 
chy; znaydzie okoliczność i możność 
pokazania fię z gruntownemi przymio- 
tami Rycerza. Pod ow czas dopiero 
bedziefz WPan miał mod fadzenia Go, 
a nawet potępienia, gdyby fie krył 
przed okolicznościami. 

Lecz na coż fię tak daleko zapu(zczam; 
zapomniy WPan raczey o tym „(wfzak 
fłufznie zapomnieć możefz, gdy beze 
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ftronnym okiem rzucifz na dawniey- 
fzy,a nawet dzifieyfzy ftan włafney Oy- 
czyzńy ) ześiefzcze dotąd {wego Mo- 
narchy nie widział na czele Woyfka, 
ześ iefzcze nie widział aby fzedł w 
oczy niebeśpieczeńftwu , lub zdoby- 
wał zwycięftwa.  Przypatrz Mu fie 
WPan na łonie Kroleftwa , wśrzód Na: 
rodu oświeconego Jego przykładami, 
ufzczęśliwionego Jego dobrodzieyftwy. 
Przypatrz fie WPan, że (pokoyny , nie 
miotany próżnemi chuciami, ciefzy 
fie świadectwem włafnego fumnienia, 
i uwielbieniem ferc cnotliwych. Idź 
WPan za nim w głębią Gabinetu, gdzie 
po dniąch całych zamknięty, zapomni- 
na prawie, Ze ieft człowiekiem, i że 
ma człowieka namiętności; że ieft Mo- 
marche, i Ze może fobie ziednać wfzy- 
ftkie rozkofze przywiązane do Tronu; 


Ze ieft Panem , i że łatwo mogłby po- 
puśció wodzow {wym żądzom. Zoba- 
czyfz Go tam WPan wylewaiącęgo fie 


nieprzeftannie na zabawy rownie tru- 


dne iak arazaigce; zaprzgtaigcego De 


) 
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niemi z taką gorliwością , iaką tylko 
fama Żądza ftania fię pożytecznym 
Narodowi, zdolna ieft natchnaé ; prze- 
biegłym wzrokiem . odkrywaiącegó w 
tłumie ludzi pełnych wiadomości iprzy- 
miotow ; używającego ich przyzwo- 
icie i umiefzczaiącego na właściwych 
każdemu ftopniach # z ich talentow 
wyciągałącego wfzyftkie korzyści, 
ktore przynieść mogą ; i kieruiącego 
ie do zbawiennych zamiarow, ktore 
przezorności Jego dobroczynna chęć 
ku Narodowi wytknęła Łącząc w fo- 
bie ferce prawego Obywatela i Mą- 
drość rozfądnego Polityka, na iedney 
waży fzali intereffa fwego Kraiu, z 
intereflami Kraiow Sąfiedzkich.. Umie 
zachowywać w rownowadze prawą 
Stanu z zafadami konftytucyi narodo- 
wey, zwyczaie fzczegolne, z ogol- 
nym guftem Polakow; uftawy docześne, 
z fkłonnościami nałogowemi ; wzno- 
wienia potrzebne , z charakterem 
Narodu , ktory ie ma przyiąć. Umiar- 
kowany w odmianach naynieuchron- 
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nieyfzych, te tylko wprowadza, kto: 


re rzeczywiście pożytecznemi ftać fię 


mogą; w wfzyftkich fwoich przedfię- 
wzięciach , nie zna innego celu, procz 
ulepfzenia intereflu powfzechnego. 

Proźno przypalona żołć WPana, na- 
zywa dziecinnością i fabością , ow ta» 
lent rzadki, ow guft niezmienny do 
pracy Gabinetowey. Nadaremnie filifz 
fie WPan na oczernienie uftaw rozu- 
mnych , ktore głębokim rozważaniem, 
Monarcha Jego, potworzył i wydofko- 
nalit, i ktore powfzechny pożytek 
fwą cechą naznaczył ; tey to pracy, ( 
tym to uftawom, winniście iakążkol- 
wiek fpokoyność , ktorey używacie. | 
| Ten to. zawod pełen mozotow: w kto- 

rym ieft więcey przefzkod do poko- 

nania, niż wieńcow do zbierania, u- 
biegaiąc Wafz Monarchą; ftał fię pra- 
wdziwie godnym pochwał : ktore Mu 
wfzyftkie dufze czułe oddaią; i hoł- 
du , ktorym Go cała oświecona Europa 


uwielbia; a ktorego Mu nic odmowię 
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nie moze, procz zawiści rownie nie- 
fprawiedliwey iak pogardy godney. 
Lecz nakoniec , badzze WPan fam z 
fobą zgodny ; zarzucałes WPan do- 
piero fwemu Monarfze , Ze nic nie ro- 
bił, końcem zapobieżenia podziałowi 
Kraiu ; że nawet teraz nic nie przed- 
fiębierze, końcem odzyfkania ponie- 
fionych utrat; że zaniedbuie nayfzczę- 
śliwfzych okoliczności i że chybia nay- 
korzyftnieyfzych chwil, przez fwoią 
irrezclucya i nielkwapliwość w chwy- 
taniu onych; teraz znowu mafz Mu 


WPan za wyltepek , że fie dopuścił 


niektorych zamiarow , nie tak podle- 
głych zwrotności ślifkiego lofu i dwo- 
‘iftosci wypadkow, a ktore , co śmiem 
z zaufaniem powiedzieć , dążą pro- 
ściey i bezśrzedniey do zabespiecze- 
nia fzczęścia wafzey Oyczyzny. Bo 
w refzcie , fam WPan przyzaay; wfzak 
nie obfzerna rozległość granic czyni 
Pańftwo kwitnącym ; ale dokładność 
Jego Polityki, nieporufzona ftałość 
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zafad Jego Konftytucyi , mądrość Je» 
go Prawodawftwa , ciągłe w Naukach 
i kunfztach poftępki, handel wfparty 
na gruntach trwałych , a nadewfzyr 
ftko oświecenie i Gofpodarftwo poli- 
tyczne dobrze utrzymywane, Pewna 
zaś rzecz ieft , iż ieżeli kiedy. Mo- 
narcha Wafz , pozwolił fobie wprowa- 
dzenia iakiey nowości , lub zmienie- 
Ria dawnego nałogu; zawfze utrzy- 
mywał fie w granicach wyliczonych 
dopiero przedmiotow, i zawfze miał 
na celu ulepfzenie onych Jakimże 
więc fpofobem , możefz Go WPan ra- 
zem ganić: ze fie nie kufił o rzeczy 
niepodobne, i ze ufkutecznił zamy- 
fly roztropne, a nawet potrzebne 2 
Jakim fpofobem , możefz Go WPan 
widzieć w poftaci Monarchy lekliwue- 
go , pełnego watpliwości i irrezolu- 
cyi; i razem zarzucać Mu, że działa 
bez wafzey porady ; że bez wafzego- 
zezwolenia wykonywa rzeczy podpa- 


daiące władzy trzech razem zgromą- 


Jet 59 jot 


dzonych Stanow, oraz od ich wyroku 
zawille? Sa to dwa zarzuty wproft 
fobie przeciwnie , ktorych zdrowa 
Logika nigdy pogodzić nie zdoła, Nad 
to, gdyby Król mogł był kiedy dadź 
pobudkę do pierwfzego punktu zarzu- 
„tu; kto wie, ieżeliby oftre WPana 
obwinienia nie były fprawiedliwe ; a- 
le , ieżeli tylko drugiemu popadł , wfzy- 
ftko Go zupełnie ufprawiedliwia ; o- 
koliczności czafow, intereffow i miey- 
fca, mowią za Nim. 

W famey rzeczy, w Kraiu takim iak 
wafz; ktory tak mało ma ftałości w 
urządzeniu fwoim ; ktory ieft podległy 
tylu roztyrkom,tylu zamiefzkom, ktory 
fie znayduie w tak krytycznym poło- 
Zenn, w ktorym nakoniec tyle bez- 
prawiow zoftaie do poprawy, tyle od- 
mian do. wprowadzenia; w takim mo- 
wię Kraiu, nie możnaby fie fpodzie- 
wać, żadney odmiany korzyftney, pod 
Monarchą : ktoryby nie mogł ani chcieć 


ani działać; i ktoryby, w naymniey-, 
fzych nawet okolcznościach , czekał : 


jet 60 "of 


aż Mu zgromadzone razem Stany,prze- 
pifzą, że tak rzekę, prawidla, co i 
iakim fpofobem myśleć powinien. 
Wfzelkie dobro, do ktorego przyię- 
cia takowe Kroleftwo ieft zdolne, pra- 
wie zawfze iedynie od: okoliczności 
zawifło, a wfzelkie ziawienie okoli- 
czności niknęłoby bezkorzyftnie , gdy- 
by w nim Żadna władza nie miała 
mocy nieodwłocznego ich chwytania. 
Teraz, profzę powiedź mi WPan, gdy- 
by Krol: Jego nic nie mogł dzia- 
łać, aż po zebraniu zgodnych 'Naro- 
du głofow, czyliby było w Jego mo- 
cy, użyć na dobre tych okoliczności, 
i fkierować ie do naykorzyftnieyfzego 
celu, ktory w wfzelkich fwoich czyn- 
nościach mieć powinien ,.to ieft: do 
fpokoyności Krolefiwa , i do ufzczęśli- 
wienia poddanych. 

Nie ieft myślą moią wnofić ztąd : iż 
Król powinien iednoftaynie działać bez 
porady Stanow, ktore fą rodowitemi z 


{wey Konftytucyi Sędziami tego wfzy« 


Pla emt 
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ftkiego , co może bydz przyzwoitym 
lub nieprzyzwoitym dobru Kroleftwa, 
Twierdzę tylko, że w rzeczach mniey» 
fzey wagi, lub w potrzebie oftateczney, 
a nadewfzyftko w przypadku, w ktorym 
by mogł wiele fprawić złego odwłoką 
zamyfłu , może, anawet powinien dzia- 
łać niczegonie oczekuiąc dtuzey;znio- 
fizy fie. z Magiftraturą upoważnioną 
Władzą między Seymową, ktora na 
ow czas ma pewną poftać Reprezentacyi 
Stanow,nie mogących fię tak nagle zgró- 
madzić ; tudzież zafiągnąwfzy Rady 
Miniftrow blizkich fwey ofoby; z kto- 
rych talentow i świateł pożytkować , 
Jego ieft powinnością. Tym zaś krat 
kiem, nigdy nie uchybił poftepowaé ; 
Król wafz Mądry, w tych. nawet o: 
kolicznośeiach , w ktorychby fię mogł 
był uwolnić od tego. A więc przy- 
znać WPan mufifz , że ten punkt Jego 
zarzutu, wcale ieft niefprawiedliwy, 
tudzież iżby wam Be die mogło wiekfze 


przytrafić niefzczęście, iako mieć Moe 
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narchę , ktoryby fie lękał, za: nayi 
mnieyfzym krokiem , popaść temu 
mniemanemu błędowi. 

Lecz pofłuchay WPan prawd nieco 
mocnieyfzych: Monarcha, ktory nie 
dobrego nie robi fwym poddanym, 
nie chybnie wiele im fporządza złego. 
W tym żadnego niema śrzodka; i nie 
dołężna fłabość Klaudyufza , tyfiąc 
razy więcey zafzkodziła Mocarftwu 
Rzymfkiemu, niż duma tchnąca tyra- 
nią Domicyana, niż nawet fame mor- 
dy i okrucienftwa Nerona. Ale, ie- 
Zelt nikczemna i bezczynna małomy- 
slność Cefarza , ftała fię tak okropną 
dia Narodu , poniekąd obfituiącego w 
bogate śrzodki naprawienia fwych u- 
trat, ilużby Polakom nieprzyfporzyła 
niefzczęść! doświadczenie iuż dawno 
tego dowiodło, lud popadły niewoli 
możnieyfzych Panow, a co za tym i- 
dzie faby, lękliwy nie maiący wla- 
ściwego charakteru; co dzień bardziey 


nifzczeie w fiłach , zwierzecieie, ieżeli 
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tym wyrazem tłumaczyć fię mogę, gdy 
nie ieft pod ręką Monarchy czynnego, 
nofzącego w fercu meztwo a ftałość 
w umyśle ; a nawet śmiałego w przed» 
fiewzieciach, gdy tego wymaga po- 
trzeba; Monarchy: ktoryby fie nie lẹ- 
kał uiać iedney ftrony, i działać w 
dofkonałym rozmierze i prawym ftos 
funku okoliczności, od nikogo, procz 
rozumu i.praw, nie zaliągaiąc rady; 
Monarchy, ktoryby umiał chcieć , kie- 
dy tak każe wielowładna potrzeba, i 
ktoryby, przymufzał, że tak powiem, 
fwych poddanych, do przyięcia fzczę- 
ścia — To założywfzy, o coż fię 
WPan Żalić będziefz na STANISŁAWA 
AuGusTA ? Zrobiłże co więcey nad 
przepify wyciągnione z tych praw 
świętych dla oświeconego rozumu 2 
Zacząłże iakie przedfiewziecie fzkodli- 
we wafzym intereflom ? Poftanowiłże 
co takiego , fam przez fie, coby Krole- 
ftwo walzę podawało w niebeśpieczeń- 
ftwo lub ufzczerbek ; Dopuściłże fie 
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kiedy powzięcia zamyftow płochych, 
ktoreby mogły fkazić Sławę Jego Ko- 
rony, lub uwledz zafzczytom Stanow ? 
Widzianoż Go kiedy zaniedbuiącego 
zafiągnienia Rad Wafzych, ilekroć to w 
moey Jego było, i gdy to mogł uczynić 
bez wyftawienia Rzeczypofpolitey na 
niefzczęścia , ktore zwykły fnuć okro- 
pne pafmo fwoie tuż za krokiem nie- 
rozfądney zwłoki $ Wahałże fie kiedy 
iść za wafzemi Radami, ilekroć w nich 
doftrzegał przymioty zdolne do pomno- 
żenia maffy publicznego dobra $ lub 
do zafilenia fzczegolnych , ale nie- 
krzywdzących Oyczyzny, korzyści ? 
— Nie bez wątpienia. — Jeżeli kiedy 
działał, bez przywołania zdania Wa- 
fzego , to w tych tylko okoliczno- 
ściach, kiedy czuł rzeczywiście , że 
dla ftania fie Wam pożytecznym, nie 
należało Mu oczekiwać wypadkow le- 
niwych , a częfto, pozwol WPan pra- 
wdę powiedzieć , wątpliwych wafzych 
Seymowych Obrad ;  przyznaymy, 
chociaż 


jol 65 Jol 
chociaż z cnotliwym zapłonieniem , 
dziećmi iefteśmy, ktorym dobrze czy- 
nić należy mimo włafnego ich oporu, 
i nad ktoremi ezefto , Oyciec dobro- 
czynny, Oyciec lepiey iftotę fzczęścia 
znaiący, pewny rodzay okrucieńftwa 
wywierąć ieft przymufzony, aby ie 
nauczył bydz wolnemi. 'Geniufz tak 
obfzerny: iz zdoła obiąć owe zamyfły 
wyfokie, ktore prawie zawfze wymya 
kaią fig z pod oka gminu; Geniufz tya 
le maigcy meztwa: iż De nie waha 
wyftawić na pocifki przykrey nagany: 
gdy użyie do ufkutecznieni4 onych, 
fpofobow wzgardzonych od owych lu- 
dzi, wiecey podobno iak miernych; kto- 
rzy o fprawach Jego fądzą podług 
{wych mdłych świateł; Geniufz, na- 
dewfzyftko, zdolny do wytkniecia fos 
bie famemu drogi i granic , z trudno- 
ścią ulega potrzebie tych zwłok fzko- 
dliwych , tych odkładań prawie za- 
wize okropnych. _ Powolność ślepa, 
względy niewcześne , fiepityby fiły 
E 


as 
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Jego dzielności ;upadłby nakoniec pod 
ciężarem proiektow zbyt długo po- 
pieranych , ktore z miłoscią wfpołro- 
dakow fpłodził; a Narod, kładący 
tamy Szlachetnym Jego przedfiewzie- 
ciom, ftałby fię fam narzędziem klęfk, 
ktoreby Go niechybnie ucifnęły. Ta- 
ki, ofobliwfzym dla wafzego lofa fzczę- 
$ciem ; Monarcha rządzi wami. Jakże 
możecie dobrowolnie ftawać fię owym 
ludem nierozfądnym , i właśnie na 
przekorę rozumowi, opierać fie wfzy- 
fikiemi fiłami, fkutkom fzczesliwym 
dzielności Geniufzu , ktory ieft zrzo- 
dem wfzyftkich pomyślności wafzych ? 
Jak możecie zdobydz fie na śmałość 
wyrzucania Mu , że fie do wfzyftkiego 
bierze, że wfzyftko poświęca , fwoią 
nawet fpokoyność , zabeśpieczeniu 
fpokoyności wafzey ! Nieftetćż ! gdy- 
by wafz Krol był takim, iakim fie Go 
zdaiecie pragnąć oglądać , przyfzłoby 
podobno do tego, iżbyście powątpi- 
wali czyli wam Jego cnoty więcey ko- 


Jol 67 Jol 


tzyści, czyli więcey krzywdy zrobiły ; 
mielibyście takiego Krola , iakiego od- 
malował Monte/quieu w Arfacefie i T- 
Zenit, „ Był dobrym Krolem , mowi, 
był tagodnym , przystępnym , ludzkim ; 
lubit chwałę i kochał (wych poddanych. 
Gdyby .iednak , przy tych wfzyślkich 
pięknych przymiotach , nie wyryt byt 
na /woim umysle wielkich maxym rzą- 
du, nadarzylaby fig rzecz w świecie 
nayfmutnieyfza : to iest, iżby poddant 
Jego, maiąc dobrego Krola, nie cie« 
Jzyli fie byli pofiadaniem fzczęścia; 
a ten piekny i fzacowny Jar Opatrzno- 
Sci, byłby nieiakim fpofobem, wcale bez 
pożytku Ola nich. ,, 

Pan Montefquieu fprawiedliwie mo- 
wil. Niefzczesciem ieft dla Narodu, a 
podobno niefzczęściem naywiękfzym : 
mieć. Monarchę łączącego wfzyftkie 
przymioty zdolne do przyczdobienia 
Tronu, i wfławienia fwego Panowas 
nia; atruć zupełną ich pożyteczność, 


à niekiedy zmieniać ią w rzeczywiftg 
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fzkodliwość , za posrzednictwem fał. 
fzywey przezorności i niewczefnego 
podeyrzenia. W tym niesfornym po- 
łożeniu rzeczy, nadaremnie Monarcha 
z talentami wyfokiemi łączy wielkość 
i mężność dufzy; boiazn wzbudzenia za- 
wiści Narodu podeyrzliwego ; przymu- 
fza Go, do zagrzebaniatych świetnych 
darow w ciemności, i do taienia fię w 
bezczynnym życiu. 

Smiem fobie podchlebiać, iz Mo- 
narcha Wafz rownie fprawiedliwy iak 
dobroczynny, nie weźmie za złe : żem 
cnoty Dufzy Jego piękney, przenioft 
nad blalk wywyzfzenia; przymioty 
Jego umyfłu, nad okazałość doftoyno- 
ści; dary ktore odebrał od natury; 
ale ktore albo wydofkonalił , albo po- 
mnożył w fobie , nad dary użyczone 
od lofu, i ktorych nikt, procz tegoź 
famego lofu pomnożyć nie może ; 
chwałę , ktorą fam fobie utworzył, 
nad chwałę udzieloną Mu od Fortuny; 
na refzcie dowody ludzkości, ktore 
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wyobrazaiq Krola Dobrego, nad dzie- 
łą okazałe ale pełne znifzczenia, ktore 
zabeśpieczaią wziętość i awe Bohatyra 
zaborcy. Takieft bez wątpienia, Wafz 
Monarcha umie nad to fprawiedliwie, 
nad to dokładnie cenić te obydwa ga- 
tunki korzyści, częfło nawet tak dale- 
ce między fobą przeciwne; aby nie miał 
uczuć pierwfzeńftwa i wyżfzości ie- 
dnych nad drugiemi, tudzież ; aby mi 
miał poczytać za zdrożność , żem te 


wyłławiał, ktore Mu naywięcey przy- 


nofzą zafzczytu. 

Smiem fie także fpodziewać , iż ani 
WPan, ani żaden z tych , ktorzy me 
pifmo czytać będą , nie zechcą fię tey 
niefprawiedliwości dopuścić : aby ten 
hółd pochwał fprawiedliwie zafłużo- 
nych, mieli brać za podłe kadzidło 
naiemniczego Panegiryfty. Ktokol- 
wiek ma fzczęście znania tego Mo- 
narchy, może łatwo poftrzedz, Że mię 
fama prawda natchneta tym uwielbia- 
niem cnoty, Więcey, powiem, każdy 


Je 70 jot 


będzie mufiał przyznać ,,żem tylko 
naydrobnieyfze wyftawił zaryfy Obra- 
zu molego , i żem tylko naymnieyfzą 
podniofł część zalłony, pod ktorą fam 
lubi kryć dobro od fiebie zdziatane. W 
famey rzeczy, w ktorąkolwiek ftronę 
uniofę krok moy, wfzędzie znayduię 
dowody Jego Mądrości, wfzędzie mi 
fie widzieć daią świadectwa Jego Dos 
broci, dla tych nawet, ktorzy Go czer- 
nią i ktorzy cnocie Jego zawiftnie chcą 
fzkodzić. Cokolwiek wzrokowi pod- 
pada, obwiefzcza wyżfzość Jego ta- 
lentow, wfżyftko ogłafza Jego Geni- 
ufz, wfzyftko zaświadcza Jego chwa- 
ję. 

Ale z wfzyftkich uftaw i założen, 
w ktorych wielkość Jego dufzy, pies 
kny fiebie famey wyftawiła obraz, żas 
dne nie nofi wyrazu tak dofadnego, 
iak owo uftanowienie, nie rownie po- 
Żytecznieyfze iefzcze niż świętne, 
ktore ieft dziełem tworczey Jego pra- 
wicy, aza ktore, fprawiedliwym od- 
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płatem , Narod winien Mu nieśmiertel- 
ną wdzięczność. Mowie tu o tym 
przybytku fzanownym , o tey Szkole 
flawney, ktora wiodzie {por o za- 
fzczyt z Portykiem i Lyceum , a kto- 
ra nawet wyżfza ieft od obydwoch; o 
Szkole, w ktorey Młodzież Szlache- 
tna , kfztałtowana pod okiem Monar- 
chy, kierowana Jego światłami , na- 
uczana Jego przykładem, wprawia De 
w poznanie fwych obowiązkow, w peł- 
nienie powinności, w przekładanie in- 
tereflow Oyczyzny nad fwoie włafne; 
w zafadzanie całey chwały i chluby 
fwego fzlachectwa na czynieniu dobrze, 
w czczenie godne i przyftoyne Boga, 
w fłużenie cnotliwe Krolowi i fobie 
podobnym, fłowem w-éwiczenie fie w 
wfzyftkich cnotach; gdzie fie nako- 
niec fpofobi na poczciwych i wielkich 
ludzi. W iey nadewfzyftko założeniu, 
Mądry Wafz Krol, ktorego fie WPan 


nie lękafz płonną dofięgać potwarzą, 
pokazał ow Geniufz obfzerny, ktory 


m. 
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umie obeymować razem nayniezgoa 
dniey(ze z fobą przedmioty, i ściągać 
ie do właściwych im prawideł; ktory 
każdą rzecz widzi pod właściwą iey 
poftacią, i ktory każdą rzecz ocenia 
podług dokładney wartości oney. W 
fzczupłym tey fzkoly obięciu s u- 
mial zebrać w ieden przybytek, i He- 
roizm Spartańczykow, i cnoty Rzy- 
mian, i piękne dawney Grecyi nauki. 

Rzućmy. teraz okiem na fzczęśliwe. 
odmiany, ktore Monarcha Polfki, u- 
miał wprowadzić w. Edukacyą Naro- 
dową , w blizkich nas czafach tak niez 
dofkonałą. Na iakież nie zafługuią 
pochwały, gowliwość i niezmordowa- 
ne prace Kommiffyi utworzoney w 
zamiarze wydofkonalenia wychowania 
Kraiowego., oraz wykorzenienia z nie- 
go bezprawiow, ktorę go przedtym 
kaziły. "Ten zakład drogi; ktorego 
nam Żadne Kroleftwo, a podobno ża- 
den wiek niedochował przykładu; ta 


Magiftratura , złożona z pierwilzych 
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ezłonkow Kroleftwą, z naycelniey- 
fzych Obywatelow przez nauki i ene, 
ty {woie; nie przeftaie czuwać z nay= 
fkrzętnieyfzą trofkliwością nad tym 
wfzyftkim , cokolwiek ściągać fię mo- 
że do tak ważnego i rozległego przed- 
miotu. Tym famym duchem ożywie- 
ni, co i Krol Oyciec Narodu , zacni 
ci Patryoci, umieią fię naywiękfzemi 
zatrudniać , celami , nie zaniedbuiąc 
naydrobnieyfzych fzczegolności ; w 
rownym utrzymuią kroku, przymio- 
ty człowieka poczciwego, z przymio- 
H 
cnoty ludzkości cnotami Religii, a 
tym fpofobem , ufiłuią gorliwie ufpra* 
wiedliwić fwoy wybor od Monarchy; 
ftaraią De urzeczywiścić nadzieię, kto- 


tami uczonego Literata 3 oświecaią 


rą Kraiowi, ich imiona, ich talenta d 
ich pierwfze , w fzrankach tego no- 
wego zawodu, kroki , uczyniły. Pod 
ich oczymą rośnie i rozwiia fię ow 
zarodek młodych“ latorośli; ktore po- 


; sA ar hint seal? Sk 
tami ich fkrapiane, ieżeli nroge użyć 


m. 
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tego wyrazu , maią wydawać 'rownie 
obfite iak rozkofzne owoce. Ich to 
mozołom, ich ftaraniom , winni będzie- 
cie nowe pokolenie Obywatelow,ktorzy 
w nauce praw i umieiętności ,czerpa- 
ią prawidła pełnienia obowiązkow , a 
pełnienia ich z zyfkaniem dla fiebie, 
oraz {wey Oyezyzny zafzczytu. 

Te zakłady, te uftanowienia , i mno- 
ftwo nie przeliczone dzieł innych, 
ktore zarowno przynofzą zafzczyt pa- 
nowaniu Monarchy Polfkiego; nie ma- 
ią, powtarzam iefzcze WPanu, nie ma- 
ią w fobie blafku mamiącego, ani dwoy- 
znaczney okazałości Zaborow Pyrrufa 
lub Alexandra. Ale czyż przeto zby- 
wa im na mocy unieśmiertelnienia 
Go? czyż przeto mogą mieć mniey 
prawa do nafzego wielbienia 2 czyliź 
Minerwa nie może mieć rownie *za- 
enych, rownie znakomitych Bohaty- 
row lak, Bellona ? eh przebog! cze- 
mużby dzieła dążące do zabeśpiecze- 
nia ludziom fwobody i fpokoyności, 
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nie miały zafługiwać na takie pochwa- 
ły, iak dzieła i pokoy mięfzaiące i 
wyplemiaiące wfzelki gatunek fzczę- 
ścia, z pomiędzy Narodu ludzkiego ? 
Prawdziwa chwała, nie tak na pufto- 
fzeniu Kraiow iako ich oświeceniu za- 
wifla; i ten tylko Monarcha rzeczy- 
wiście fobie wyfługuie Imię Wielkie- 
go, ktory mocy fwoiey iedynie do 


ufzczęśliwienia fwych poddanych u- 


Żywa, zamiaft użycia iey, iąko wie- 
lu uczyniło, do wywierania nad nie- 
mi wizelkiego rodzaiu okrucieńftwa. 
Przyznać zaś każdy mufi, iż Monar- 
cha wafz, nigdy w innym zamiarze, 
nie, uzbraiał prawicy fwoiey powagą 
od Narodu fobie powierzoną; zrodzo- 
ny do cnoty, utwierdzony w dobrym 
długim i iednoftaynym ćwiczeniem 
fię w dobroczynności, obydwom czy- 
ni zadofyć, fam prawie nie poftrze- 
gaiąc tego. Pan Marfsais powiedziałiuż 
przedemną ` fentymenta poczciwości, 
tak wchodzą w układ i konftytucyg 


Jol 76° Jo€ 


Filozofa, iako i światło rozumu,, , Ta: 


kim był niegdyś Kato z Utyki , ktore- 


go Welleiufz temi tylko wyfławia flo- 


wy: cnota tak mu fie naturalną ftała, 


a dobro tak iftotnie potrzebnym : iż 


żadnych uczynkow dobrych nie pels 


nil dla tego, aby fie pełniącym ie 


pokazał ;ale, że nie było w iego mo- 


cy inaczey czynić. 


Profta ta lecz 


wyfoka pochwała, ktora nam do- 


fadnie maluie: charakter niezmienny 


fitarożytnego Rzymianina, gdyby dla 


niego, od Welleiufza utworzoną nie 


była , przynalezalaby fie fprawie- 


dliwie Monarfze, ktory wami tak mą- 


drze rządzi. 


Nigdybym' niebyt tak gorliwie nafta- 


wał na płonne WPana powięści,i na 


oburzaiące fprawiedliwy umyfł maxy- 


my, któremi lift iego ieft napchany ; 


nigdybym fie był nie zapuścił w tak ży- 


we zbiianie wniofkow niebefpiecznych, 


które nieoSwiecona złość albo ciemne 


uprzedzenie wyciągnąć może z myl- 


Je ma Dok 


nych iego początków,gdyby i tamte,i te, 
miały bydź zagrzebane w zapomnieniu, 
którego fą gódne. Lecz doświadcze- 
nie, po tyliąc razy nam. dowiodło, iz 
iedno pifmo człowieka duchem rokos 
{zy i zamiefzek tchnącego, może u- 
nieść , zapalaiących De łatwo czytelni. 
kow, do naygwałtownieyfzych kroków, 
Częftokroć bowiem pobudki i przykła- 
dy ten maia właściwy fobie zafzezyti, 
że nieiakim fpofobem uboftwiaia uczyn- 
ki, które radzą; użyczaią nowego za- 
pału tym, którzy ie maią wykonywać; 
zacieraią wfzelkie ślady zgryzoty fu- 
mnienia, ieżeli te uczynki maią w fo- 
bie co fprośnego, ieżeli wftecz idą 
przeciwko nafzym fkłonnościom ; ni- 
fzczą wfzelką boiaźń, gdy mogą wyfta- 
wić na niebefpieczeńftwo , zmnieyfzaią 
widok. trudnościizawad , gdy fą pełne 
mozołu. 

Otwórz WPan Xiegi dzieiow ludz- 
kich, przebiegniy wfzyftkie wieki “i 
wfzyftkie Mocarftwa, zobączy (z ie WP. 
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zawfże miotane nayekropnieyfzemi za« 
miefzkami, a nawet fkalane {prosnym 
zaboyftwem ; ilekroć fanatyzm , pod po- 
zorem obrony wolności , uzbroiony mie- 
czeń ZAChowanym powadze praw», mogł 
w wściekłym fwym zapale,wrzucać fie na 
wfzyftkich , którzy zbrodniczym iego 
nie oddychali duchem. ` Watza Rzeplta 
fama, tak płodna w rozruchy tego ga- 
tunku, była długo przybytkiem nie- 
zgod i woien domowych. Wiefz WP. 
równie dofkonalę iak ia, ile ten fana 
tyzm, ubrany w pozory intereflu publi» 
cznego , podniofł konfederacyy. Gdy- 
bym ie przytaczał, ftałbym fię echem 
Pifarzów WPana kraiu, powtarzałbym 
fie częfto; ponawiałbym nadaremnie 
dzieie, które w oczach famego WPana 
pokilkakrotnie odnowione były. 
Prawda ieft , ze wfzyfcy ci mniema- 
ni Partyzańci wolności , wfzyfcy ci En- 
tuzyasci, których nieważne mowy tak 
wielkie gotowały okropności, nigdyby 
byli nie pomyśleli nawet o pełnieniu 
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onych; bez wątpienia, nie przeglądali, 
Że ich gorliwość tak fmutne może mieć 
fkutki; ta fama myśl byłaby ich śmier- 
telnym przeraziła ftrętwieniem. Ale, ia- 
kom iuż powiedział, rady fwe niebefpie- 
czne, powłoczyli larwą pełną ponętow 
intereflu publicznego; było to pewnym 
fpofobem przekonania pofpolfiwa , któ- 
ry ich miał za poświęconych całości i 
fzczęściu Oyezyzny, i który w nich 
nic nie widział, prócz obywatelów go- 
tawych wfzyftko odważyć na polepfze- 
nie lofu fwoich wfpolrodakow. . Sko- 
ro zaś ‘to falfzywe onych wyobrażenie 
powfzechnie fię rozefzło po Narodzie; 
dofyć mieli na rozfiewanin zdań podle- 
głych fzkodliwym tłómaczeniom ; bo 
ftronnicy ich, nie zaniedbywali poftrze- 
gać natychmiafł tak ważnych , w uprze- 
dzonym umyśle, maxym, i wyciągać z 
ich początkow; Cezeftokroé lofem wy- 
pufzczonych, a przynaymniey, bez 
wfzelkiego złego zamiaru uftano wio- 
nych, ) wniofków oburzaiących prawy 


Jo So je 


myślenia fpofob, i zdolnych do wfirząw 
śnienia fpokoyności kralowey. W taa 
kim właśnie przypadku znaydniefz fię 
WPan. Gorliwość, z ktorą fię oświąd- 
czafz za intereffami {wey Qyczyzny ; 
wfkazaney od WPana, Rodakom, tuż nad 
przepaścią, która ią ma wkrótce po- 
chłonąć; ten fam pozor, może nadać pło = 
chym WPana mowom, file rozptodze- 


nia fkutków tak okropnych, iakiemi by- 


ły owe, których ftrafzliwy obraz w poe 
przedzaiących wyftawiłem mu flowach, 
Z pociechą wtafnego ferca mniemam, 
iżbyś fie WPan nigdy, do tak głownych 
wyftępków nie unioft; ale ftronnicy ie» 
go, więcey śmieć będą niż WPan ; na- 
dadzą rzeczywiftość temu, coś za le- 
dwo w wyobrażeniu pierwfzego poię- 
cia myśli wyftawil; rozciągną, rozwi- 
ną obfzerniey maxymy , :któres WPan 
tylko nadfhiienił; a bieżąc nierozezna- 
nie do tych ftrafzliwych oftateczności, 
będą mniemali: że fzczególnie za ra» 
dą iego idą, Ze fzczególnie .iego do- 
peł- 


JoC 81 of 


pefniaig zamiarów. Tym fpofobem ; 


mimo włafney chęci, ftaniefz fie WPan 
winnym tych obmierźliwości, a pomi- 
mo przyłożenie fię woli, odpowiedzieć 
mufifz za nie Bogu, światu całemu, a 
nadewfzyftko fwey Oyczyznie. 

A więc, wyniydź WPan z tak {zko- 
dliwego błędu; nie bądź tak wielkim 
filozofem, a ftań fię lepfzym Obywa- 
telem ; kochay fwych braci, nadewfzya 
ftko fzanuy Monarehe, pod którego 
Panowaniem, mafz fzczęście żyć; nie 
rozleway  więcey zakifu niezgody 
po Pańftwie wycieńczonym na filach, 
które fię nie zdoła dzwignąć zupadku, 
tylko za pofrzednićtwem nayftateczniey- 
fzey zgody; a które poniekąd bardziey 
potrzebuie pomocy iak rad, a nade- 
wizyftko rad tak nierozeznanych; nie 
rozrzazay więcey mowami płochemi za- 
miefzek i niezgod domowych; które 
firzafaig zafady Konftytucyi Narodowey 
miafto wzmocnienia oney; a ieżeli ci 
nieodpornie dopieka chęć zyfkania ty- 

E 
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tułu Autora , pifz w zamierze przeko- 
nania fwych wipółobywatelow, że żyć 
powinni w zgodzie;że De nawzaiem winni 
wfpierać; Że powinni bydź ludzkiemi, 
dobroczynnemi, fprawiedliwemi; że po- 
powinni przeftać fprośnego natrząfania 
fie z fiebie famych ; w śrzód rzezi i ro- 
zbeiów, zdrowy rożum i {prawiedliwosé 
obrazaiacy.ch; ze powinni trwać w nie- 
narufzonym pofłufzeńftwie (wemu Kro- 
łowi, gdyby nawet iaki Alexander VI, 
ośmielił fie rozwięzywać ich z uczynio- 
ney Mu przyfiegi. Te przeftrogi ,za radą 
fwey powinności, daie WPanu człowiek 
poczciwy, który WPana kocha, bo ie- 
ftes iego podobnym ; który WPana fza- 
cule, lubo cię widzi oblakanego na 
ściefzce błędu, i któryby naydroz{zg 
ezaltke fwego maiątku chętnie poswie- 
cit, na wyciągnienie WPana z tego o- 
błakania. 

Te prawdy zdadzą fię WPanu przy- 
kre, iakoż fq w famey rzeczy ; racz W. 


Pan iednak wierzyć, że ia więcey czuie 


ucifku w przefytanin ma onych, niżeli 
WPan uczuiefz przykrości w fłuchaniu. 
Człowiek uczciwy zawfze z ubolewa- 
niem na to patrzać będzie, iż Obywa- 
tel tak godny fzczęścia ,i który: równie 
w fwym fercu, iak na łonie Oyczyzny 
fwoiey, znayduie tyle śrzodków ofig- 
gnienia go; wfzyftko złym użyciem 
czyni niępożytecznym:; że fie tak mo- 
eno myli w wyborze drogi, która go 
może doprowadzić do pozadaney wol* 
ności ; a nawzniecanin zamięfzań, tra- 
ci marnie drogie chwile, którychby 
użyć powinien, do utwierdzenia fwo- 
iego fzczęścia. 

Ale nie fkończyłbym nigdy, gdybym 
chciał zbiiać wfzyftkie w fzczególności 
mowy płonne ,wfzyftkie (zkodliwe i nie- 
befpieczne maxymy, któremi WPana lift, 
wzorem wfzyftkich pifm tego rodzaiuieft 
pełen. Zakończę więc tutay mą odpo- 
wiedź; a ieżeli WP. pozwolifz, za- 
kończę ią, przytoczeniem hiftoryiki, któ- 
ra bardzo dofkonale przyftofowana bydź 
F ij 
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może, do wfzykich zaiętych duchem knos 
wania fyftematów;do ludzi owych,którzy: 
Monarchom i Królom , smia poddawać 
tłum proiektów tak wybornie ukfztał- 
towanych, iak płodząca ie głowa; i 
którzy z głębi gabinetu, wprowadzaią 
ulepfzaiące reformy w to, czego częfto - 
kroć nie znaią; i ganią, czemuby fię 
z uwielbieniem dziwić powinni. 
Pewien Dowcipniś trapiony zaciekla Żą- 
dzą kucia nowych układow; pewien mnie» 
many filozof, który czernił wfzyftko co 
przechodziło mdłe iego światła ; flowem 
człowiek, iakich fie i dzifiay doftatkiem 
znayduie , przechodząc dnia pewnego po 
wiofce , brał na fie urząd Poprawcy i Od- 
nowiciela. Zamiaft wielbienia piękności 
natury, za każdym krokiem , napadał na 
iey wady, i nie wahał fię przyganiać im 
złośliwie. Zdaie mi fie , mówił, iz gdy- 
bym był na mieyfeu Odwiecznego , maige 
w meytworezey mocy materyg, korzy” 
ftnieybym iey był użył ji ftofowałbym ią ie- 


dnoftayniey do użytku Narodu ludzkiego 
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Bo wfamey rzeczy, kapufta naprzykład, 
cebule, karczochy, flowem wfżyftkie inne 
rośliny od fztuki rozplemione w ogrodach, fa 
drogiemi produktami; ponieważ nam doftar- 
czaią pokarmu równie przylemnego , iak 
potrzebnego. Ale na coż dozwalać krze- 
wienia fie świniey wfzy , fzaleiowi i ty” 
figcznym innym iadowitym ziołom : które 
nam fig, co chwila , o życie lękać każą, 
Roza rozwefela oko (wym fzkarłatem , i 
pieści powonienie rofkofznym zapachem ; 
w niey, przyznam fię , widzę iedną z nay- 
pięknieyfzych ozdob natury; ale na cóż 
było obfaczać iey łodygę cierniami , któ» 
re nam kaleczą palce, ilekroć ręka pos 
kufi fię o iey zerwanie? To utkwienie w 


ni y kolcow , odziera ią z połowy wizie- 
kow. Konie, koty , pfy, woły, barany; 
wfzyftkie te ftworzenia fq pożyteczne , a 


awet nieuchronnie w układ ftworzenia 
wchodzić powinny były. Ale na cóż by- 
ło zagęfzezać lafy wilkami, lwami. tyż 
gryfami , ryfiami, i tyłim tłumem ins 
nych zwierząt dzikich , których ofwoić nie 
możemy „a które życiu uftawicznym gto; 


ao 
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za niebefpieczeńftwem.  Defzcz icf pos 
trzebny, lubo niewygodny , bo przyfpiefzą 
doyrzałosci owocow , i ffuży do rozwinie» 
nia ich zawigzkow; ale na cóż go tak 
częfto przeplatać gradem , który nifzcezy o- 
woce , za fprawą defzczu , z łona ziemi wy 
kwitte. 

Słońce iako inne Planety , iet bez wat- 
pienia dzielem godnym fwoiego Tworcy , 
ale dla czegoz, pod czas lata,chce nam 
dufzę wycifkać upałem ;) a w zimie, do- 
zwala mrozom „krew ścinać śmiertelną 
fkrzeplizną ? dla czego wyprowadza pio- 
runy i wywołuie owe nawałności okro- 
pne ; które ziemię , aż w pierwiaftkowych 
prawie iey gruntach , wftrząfają ? 

Wśrzod tych nudnych utyfkow i badań, 
pafz zuchwały Reformator dofzedł do fta- 
rożytnego dęba , i niedaleko niego zobą- 
czył roślinę poziomą, czolgaigca fie; którą 
w porównaniu dumnego dęba, zdawała mu 
De prawie iednym niczem. -Z tym wfzyftkim, 
ta roślina (bania) pielęgnowała wfrzod liści 
twoich ,owoc cztery razy więslzy iak gło 
wa; gdy tym czafem dąb, zaledwo no- 
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fi tyli,na gałęziach fwoich, iak palec, Oht 
iuż teź teraz „zawołał, podfzedłem nie- 
tządną naturę należycie. Przebog! dawać 
tak ogromny owoc podłemu zielfku, któ- 
re fię czołga po ziemi; a tak małe wy- 
prowadzać na drzewie okazałym , które- 
go dumny wierzchołek pnie fie aż w krai- 
ny obiokow ! w oczach moieh, ieft to ofa- 
tecznym nierozfądkiem. 

Tym czafem, gdy nowy ten Kartezyufz 
ftawiał De na mieyftu Stworey, i profto- 
wał dzieła rąk Jego , flonce. opadało ku 
horyzontowi ; a upał iego , który nie ont. 
knal krytyki podłego Śofifty, wzniecił w 
nim chęć fzukania fchronienia , w którym= 
by mógł fporząć, Był niedaleko des 


bu ; rofochate to dizewo, cieniem nie 


przenikliwym dla promieni gorei: acey gwia- 
zdy , okrywało fzeroko ziemię; w podle 
płyną! ftrumyk ; wody iego' nie były fre- 
brne , bo Ge to nie w Kraiu pajek działo, 
ale miały w fobie naypięknieyfzą iafność 


i na dal chłodem dychały. Kto inny, byt- 
by podziękował Iftocie Naywyżfzey, za we 
życzenie. tak fkorey i tak potrzebney pos 
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mocy. "Lecz drobne dowcipy , nic W rze 
ezach prócz błędow widzieć nie mogą, do- 
bra ftrona , każdego przedmiotu , wymyka 
fie z pod ich oka. ,Jakoz mędrzec nafz ; 
zaledwo ufiąść raczył pod dobroczynnym 
dębem, darń $ zdawała mu fię zbyt proftą; 
nie było na niey ani wykładanych kana- 
pek, ani wdzięcznych chłodnikow ; iw fa- 
mey rzeczy, człowiek zacny, nie mogł 
przyftoynie fiedzieć , na tak wieśniaczym 
mieyfeu, 

Przecież nafz pogardliwy medrek, o- 
czerniwfzy należycie i wieś i darn; i dąb 
i ftrumyk; przyciśniony upałem , położył 
fie, dla niedoftatku lepfzego mieyfca , na 
brzegu i zafnął głęboko. Gdy tam fpał 
fmaczno, żołądź fpadła mu na twarz 
i fpedzifa fen z oczu. 

Kiedy umyff nie łączy uporu z przefą- 
dem , naydrobnieyfza okoliczność , może 
go przyprowadzić do rozumu. Nafz ocu- 
ceny Zoledzia Reformator, w tym De mu- 
fiat znaydować przypadku. Zołądź owa, 
ftała fię dla niege promieniem światła. Ah 
błądziłem | zawołał, Poznaię błąd moy i 
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wyrzekam go fie na zawfze. Gruba pas 
mroka znika z oczu moich, rozum ofwo= 
bodzony z błędnego zdania, poddaie fie na 
koniec wrażeniom czucia. Nieftetóż! chcia- 
łem świat poprawiać , a zaledwo fam fie- 
bie poznać zdołam. Oh! bez wątpienia, 
cokolwiek Bóg udziatal, udziałał nayle- 
piey ; ia tylko zdrowy poftradatem rozfge 
dek. Bo zaifte, gdyby tę banię ofadził 
był na wierzchołku drzewa , i gdyby wia- 
trem zerwana, upadła mi była , tak iak 
Żołądź, na twarz ; ftarłaby mi na miazgę 
głowę. Od awey Epoki , niedouczony fix 
zyk,* przeftał potępiać, co rozum iego 
przechodziło ; i uczuł: iż lepiey ieft pra- 
cowac około poprawy fwoich błędow , niż 
poprawiać przywary, falfzywie od oka 
Í nafzego, doftrzeżońe w innych. 

Idź WPan śladami tego mniemanego 
Filozofa, tego dumnego i próżnego czło. 
wieka. Przeftań WPan czernić, coby po- 
chwał iego godne było. Wniydź w fiebie 
famego , poradź fie ferca, a ono ci po- 
wie: iz ze wfzyftkich głupftw, na któe 
re fię człowiek wylać może, naydziwas 
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cznieyfzóm, a razem nayfźkodiiwfzem iefę 


to: gdy za. prawdy: rzeczywilte, udaie 
fwoie niedotrawione przywidzenia ; gdy 


ufinie przymufi¢ innych do przyięcia ich 
"w tym charakterze ; a nadewfzyftko, gdy 
chce odnawiać Konftytucya Pańftwa,' pos 
d'ug tak falfzywego, i tak nierozlądnego 
układu. 
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